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(Enigmatyczna opozycja Czasu przeciw mar
szałkowskiej kandydaturze Jakiejś mierności i nico
ści. —  Konflikt między Izbą francuzką a senatem. 
— Rzecz o dobrach duchownych. — Z przedł. Izby 
posłów; niepowodzenie centralistów. Okólnik dol- 
no-austr. kraj. Rady szkolnej przeciw Węgrom i 
Czechom. Reskrypt ministerjalny w sprawie roz
działu fakultetów nąwszechnicy pragskiąj. — Do 
dzi^jó^ibwdy wiedeńskiej.)

Czas wtorkowy umieścił wstępny artykuł, 
rozbierający kwe6tję nominacji marszałka. Głó
wna myśl tego artykułu jest opozycja przeciw 
jakiemuś forytowaniu w sferach dotyczących kan
dydata, który nie ma ani przeszłości żadnej, ani 
nazwiska historycznego, ani stanowiska odpo- 
wiednego, ani zdolności, eez ma być^ miernością, 
nicością Nie wiemy jaką to  mierność i nicość 
forytują, bo Czas nie występuje z otw artą przy
łbicą. Dzisiejszy '< zas prowadzi dalej tę  rzecz, 
umieszczając następujący a r ty k u lik :

„Niestety, w sprawie marszałkowskiej nie ma
my nic pocieszającego do zapisania, ale teź i nic 
pewnego. Dochodzą nas same tylko pogłoski o popie
raniu i przedstawianiu kandydatów, a te są tak smu
tne, że wolimy im jeszcze nie dawać w iary; gdyby 
bowiem sprawdziły się, poczytaćby je można za 
istotną klęskę. Wobec owych złowrogich pogłosek 
odwołać się musimy raz jeszcze do naszego artyku
łu wstępnego, wymierzonego przeciw marszałkowi, 
któryby był miernością i nicością, a nawet złym fi- 
gurantem. Póki czas, spokojnie ale stanowczo zwra
camy uwagę wpływowych czynników, aby w jakiemś' 
dziwnem zaślepieniu nie wyrządziły krajowi cięż
kiej krzywdy, aby nie postawiły Galicji w tem po
łożeniu, iżby musiała się wstydzić wobec innych 
prowincyj polskich. Nie można w żaden sposób za
pominać, że dziś sejm lwowski jest jedynym sejmem 
polskim. W końcu jednak, gdyby nasze zaklinania 
nie pomogły, mamy nadzieję, że korona i jej dzi
siejsi doradcy nie zechcą nominacją marszałka naj
zupełniej niewłaściwego i nijakiego, a to wobec ty
lu znakomitych ludzi politycznych polskich, upoko
rzyć kraju i boleśnie dotknąć całego narodu pol
skiego. Ten) goręcej pragniemy, aby nas ta nadzie
ja  nie zawiodła, że w skutku fałszywego w tej wa
żnej sprawie kroku, przewidujemy najgorsze i da
leko sięgające następstwa, za które my przynaj
mniej milczeniem odpowiedzialności brać nie chcemy."

Gzy istotnie (za s  ma słuszność, osądzić nie
podobna Być bowiem może, że < zas opozycję 
podnosi przeciw kandydatowi z powodu, iż do

itiej sprawie^było'?^!^^ <
nazwisko forytow&nego kandydata, i kto go przed* 
stawia? Wtedy opinia publiczna od razu mogła
by zoijentować się, i  jeśliby forytowany kandy
dat był istotnie mcc ścią i miernością, wydałaby 
sąd rzetelny. Zwykle dzieje się w święcie, że 
czy to w życiu publicznem czy prywatnem jedna 
mierność i nicość forytuje zawsze drugą mier
ność i nicość. Nie możemy się więc domyśleć, 
która to mierność i  nicość byłaby w położeniu, 
jeźli Czas na prawdzie opiera swój sąd, foryto- 
wać podobnego sobie kandydata?

28 000 kilka set hektarów, co znaczy przeszło 
50.000 morgów. Podług obliczeń komisyj taksa
cyjnych podatkowych, wartość ich wynosi ich 
421 milionów franków, a czystego dochodu do
starczają one duchowieństwu przeszło 17 mil. fr., 
pomimo ze są nader licho zagospodarowane. Z dzie
jowego szkicu, przedłożonego przez rząd, a opi
sującego w jaki sposób duchowieństwo doszło do 
posiadania tak  olbrzymich włości, okazuje się, 
że większa ich część stała  się własnością kleru 
za drugiego cesarstwa W  r. 1850 dobra ducho
wne nie wynosiły więcej nad 8.000 hektarów, a 
reprezentowały wartość około 160 milionów. Ca
łą  zaś resztę zdobyło duchowieństwo w skutek 
zapisów i legatów podczas panowania Napoleona 
III. W tej całej masie dóbr duchownych majątki 
ziemskie jezuitów stanowią nieco więcej niż 10. 
część.

Do majętności ziemskich doliczyć jeszcze wy
pada realności miejskie, jak  kamienice, ogrody, 
fabryk' i t d , których wartość komisje taksacyjne 
obliczają conajmniej na 30u milionów. Tym spo
sobem wszystkie posiadłości duchowne w Francji 
reprezentują imponującą sumę przeszło 700 mil. 
Owóż większa część tych dóbr, zwłaszcza z po
śród majętności ziemskich, doznawała pewnych 
ulg podatkowych. Szczególnie rząd Napoleona III. 
dla zaskarbiania sobie duchowieństwa chętnie 
klasztorom owe ulgi p rzy d aw ał, motywując je 
tem, że ponieważ według brzmienia zapisów do
chody z tych dóbr przeznaczone są na cele do
broczynne, nie należy przeto obciążać ich takim 
podatkiem jak  pospolite własności. Inaczej jednak 
zapatryw ał się na tę sprawę rząd republikański, 
a przedewszystkiem inaczej zapatryw ała się na 
nią budżetowa komisja Izby. W edług twierdze 
nia p. Brissona, przewodniczącego tej komisji, 
dobra duchowne są ekonomiczną klęską dla k ra 
ju. W  zasadzie więc komisja i jej przewodniczą
cy są zdania, że należy przystąpić do sekulary
zacji tych dóbr, to jest do zńpełnej konfiskaty; 
na razie jedfiak, ponieważ w danej chwili komi
sja ma jeno złożyć referat budżetowy, a nie 
przedstawiać projektu do howej ustawy, przeto 
wnosi, aby skasować wszystkie ulgi podatkowe, 
i obciążyć dobra duchowne na równi z pospoli
tymi. Według jej obliczeń to stasow anie ulg po 
datkowych przyniesie skarbowi przeszło 5 mil. 
franków dochodu.

Izba, pomimo propozycji biskupa Treppela, 
aby wniosek ten odesłać jeszcze raz do komisji 
i polecić jej, aby zbadała, jaki użytek duchowień
stwo robi z tych dóbr, przyjęła znaczną w ięk
szością wniosek Brissona. Natomiast większość 
senatu była innego zdania, ponieważ jak  wiado
mo, większość ta składa się z żywiołów mooar- 
chicznyefe i z tej frakcji urarifcttoiwtpych rąpabU- 
łAJBOw, gi-ngttya <łol*»Ja p. T u los S im nna

Od lat kilku Sie ma prawie roku, żeby mię
dzy Izbą francuzką a senatem nie wybuchał kon
flikt. Zawsze jednak udawało się rządowi go za
łagodzić; to Izba ustępowała, modyfikowała nie
co swą uchwałę, to senat wycofywał się zręcznie, 
ratiyąc pozory. D latego te konfiikta perjodyczne 
przestały być strasznemi i dlatego też żywimy 
mniemanie, że i teraźniejszy zostanie wyrówna
ny. Dzienniki republikańskie utrzym ują jednak, 
że tym razem kolej ustępstwa wypada na senat

Przewidywany konflikt parlam entarny wy
buchnął w Paryżu. Dzisiejsza depesza nasza do
nosi, że Izba odrzuciła zmiany w budżecie wpro
wadzone przez senat i uchwaliła powtórnie bud
żet według pierwotnej swej uchwały. Co dalej 
nastąpi, byłoby zbytecznem przewidywać, a  to 
głównie dla tego, że nietylko w sprawie budże 
towej istnieje nieporozumienie między obu Izba
mi parlamentu francuzkiego; zanosi się bowiem 
na starcie zasadnicze, z powodu znanej ustawy 
o nietykalności sędziów, k tó ra przez Izbę zosta
ła  już przyjętą, a k tó rą  senat niewątpliwie od
rzuci W ięc czy dojrzeje starcie aż do tego, że 
potrzeba będzie zwoływać kongres, to jest współ 
ne głosowanie obu I z b ; czy też za pomocą ro
kowań i agitacji zakulisowej uda się skłonić 
jednę z dwóch Izb, a prawdopodobnie s e n a t, do 
ęofnięeia swej uchwały, to dopiero okaże się 
liczebnego wykazu głosowania. Dotąd go nie zna
my, a przeto możemy jeno opowiedzieć, co jest 
powodem starcia-

Klasztory francuskie posiadają olbrzymie do 
b ra  duchowne.- W edług raportów urzędowych, 
przedłożonych Izbie podczas dyskusji budżetowej, 
okazuje się, że dobra te w samej ziemi wynoszą

dla kas zaliczkowych, kredytowych" i spółek za
robkowych. Wniesieniem całkowitego projektu 
nowej ustawy przemysłowej zbił rząd najdosa
dniej jeden z głównych zarzutów, robionych mu 
ostatniemi dniami w movacli centralistycznych 
Zarazem znowu otrzymali wczoraj centraliści w 
Izbie posłow porządne cięfi od pp. Dunajewskie
go i Clania.

Zapewne zaszły jakieś nieporozumienia w 
obozie centralistycznym, skoro p. Sturm stara ł 
się pokrzyżować bardzo ważny jak  na. teraz 
wniosek p Schonerera DU prawicy i rządu bę
dzie to na każdy sposób drgodnem, jeżeli już na 
posiedzeniu jutrzejszem ubitą zostanie sprawa pe- 
tycyj co do podatku grunt<JWtego i sprawa wybo
rów z gómo-austrjackiej k trji dwca-ąkiej,

Dolno-austrjacka krajowa Rada szkolna wy
dała do okręgowych Rad szkolnych okólnik, po
lecający im, aby nie dawały posad nauczyciel
skich przy szkołach ludowych ludziom, którzy 
już z urodzenia i od pierwszych początków w 
szkole ludowej nie włożyli się do jeżyka niemie
ckiego, i dopiero w  późniejszych latach go na
byli, — rzecz to  bowiem ważna że wrzględu na 
doniosłość nauki w języku ojczystym — Okólnik 
ten tłumaczy Frmdblt. koniecznością odpierania 
ciśnięcia się Słowian i Węgrów- do posad szkol
nych w- Dolnej Austrji. Jacyby to prócz żydów 
W ęgrzy byli, nie rozumiemy — a ci Słowianie 
są to chyba tylko Czesi. Otóż dla Czechów bar
dzo dogodnym będzie ten okólnik — bo będą 
mogli teraz tem jawniej pędzit Niemców- ze swo
ich szkół ludowych i bronić już w szkole ludo
wej swego języka — Rada szkolna motywuje 
swój okólnik tem, że z dolno -austrjackich semi- 
narjów nauczycielskich dość jest kandydatów na 
posady przy szkołach ludowycłt Dolnej Austrji, 
więc byłoby krzyw dą obcych przyjmować a je 
dnak na seminarja u siebie łożyć. Tymczasem 
urzędowo stwierdzonym jeąt brak nauczycieli lu
dowych nawet w- Dolnej Ąnstrji — i ów okólnik 
nie potrzeby szkoli® , ale ansę polityczną ma na 
celu

M inister oświaty wydał następujący reskrypt 
do senatu wszechnicy pragskiej ;■ , „Kilku deputo
wanych poruszyło myśl, aby kolegia profesorskie 
fakultetu filozoficznego i prawniczego rozdzielono 
według języka, z zachowaniem atoli jedności tych 
fakultetów- Wzywam przeto senat akademicki, 
aby z całym pospiechem złożył swoją opinię, czy 

w jakiej formie rozdział ten przeprowadzić by 
można." Niemcy są w większości tak  na tych 
obu fakultetach, jak  i w ogóle w senacie, z pe
wnością więc oświadczą, iż rzecz ta przeprowa
dzić się nie da. Co dalej uczyni, czas
okaże.

Tribune gorąco popiera kandydaturę ks, 
Czartoryskiego na m arszałka Galicji, i nie może 
zrozumieć, że jeśli nawet mężowie stanu Dzien
nika Polskiego oświadczają, iż Galicja mogła by 
sobie gratulować takiego marszałka, jednak ta  
kandydatura oporem idzie. Jedni zarzucają mu 
że jest zanadto liberałem, drudzy że zanadto fe- 
deralisuą, a inni znowu, że „niepotrzebnie" po
ruszył sprawę ruską w swojej mowie do wybor
ców. A wszakżeż Galicja właśnie opierała by 
się zamianowaniu reakcjonisty lub antifederalisty 
na tę  posadę; książę zresztą oświadczył tylko, 
że jes t autenomistą. Znowu inni zarzucają mu, 
że jest we W iedniu urodzony i przesiąkł kultu
rą  niemiecką — a oraz także , że zbyt je s t u- 
przejmy dla Czechów. A już przecie rzecz natu
ralna, że marszałkiem Galicji nie może być nikt, 
ktoby nie dążył patrjotycznie i szczerze do zgo
dy  z Rusinami, i rzecz pewna, że Rusini mile by 
przyjęli nominację księcia Czartoryskiego.

Nie udało się centralistom przewlec uchwa- 
lenia tych bodaj ustaw, które jeszcze przed świę
tam i uchwalone być mogą, a zwłaszcza o ulgach

Radę miejską, k tóra aż nadto wzbogaciła sto
licę monarchii skandalami, jakichby się ostatni 
partykularz wstydził.

Zaraz d 14. b. m. część lewicy Rady miej
skie;, t  j hałaburdników zebrała się na naradę 
i uchwaliła nakłonić Radę miejską do dania wo
tum zauiania komisji festynowej, na której cięży 
główna wina hecy wyprawowej. Nazajutrz ze
brała się ta komisja, rozwiąząła wszystkie pod
komitety swoje, i rozeszła się*— nie uchwaliw
szy żadnego wniosku dla Rad^gpiiejskiej. W spo
mniany zamiar hałaburdników pewnością się 
nie uda.

Kiedy d 1 f. bm arcyks. Karol Ludwik prze
wodniczył na rozdawaniu nagród z wiedeńskiej 
wystawy przemysłowej, zebrani w itali go i żegnali 
z niesłychanym zapałem. Była to aż nazbyt na 
macalna demonstracja przemysłu wiedeńskiego na 
cześć dworu a przeciw hecowiczom

Korespondencje „Gaz. Nąr.“
Poznań d 15. grudnia.

□  Składkę zebraną przez dzienniki nasze 
na weteranów z r. 1830IM, wynoszącą 1700 mrk. 
(850 z ł r ) złożyły w tych dniach redakcje w ban
ku „Kwilecki, Potocki i Sp." Niebawem zostanie 
ona pomiędzy potrzebujących wsparcia wetera
nów rozdzieloną — pewna zaś część ma być wy
słana do Londynu dla ulżenia nędzy żyjącym 
tamże naszym bojownikom, z których 9 jes t 0- 
ciemniałych

Wczoraj odbyło się walne zebranie Towa
rzystw a przyjaciół nauk, któremu przewodniczył 
prof Motty. Przeważnie zajmowano się zmianą 
statutów, które już od dawna potrzebowały uzu
pełnienia. O zmianie statu tu  debatowano już na 
dwóch zebraniach — wczoraj zaś głównie cho
dziło 0. to, ażeby honorowy urząd sekretarza, 
który byłby i bezpłatnym członkiem zarządu, od
łączyć od płatnego urzędu konserwatora (który 
w takim  razie nie należałby do zarządu) i o to, 
aby powoływanie i juryzdykcję nad urzędnikami 
powierzyć zarządowi Pierwszy punkt przyjęto 
bez opozycji; przy drugim wszczęła się przy- 
dłuższa dyskusja, po której ostatecznie stanęło 
na tem, że zarząd będzie mianował urzędników 
— po rozpisaniu konkursu, — będzie decydował 
o ich liczbie i wypracuje dla nich osobny regu
lamin.

Następnie wybrano sekretarzem  a zarazem 
członkiem zarządu Towarzystwa hr. W awrzyńca 
Benzelstjerna Engestróma, pocięto prezes zarzą
du, p. Stanisław Koimian, zawiadomił walne ze- 

,  brasie, i i  z powodu zasług, jakie p. Feldmano-
W ktr&ądgl połfiijzł około zbws&K.jtftw t
“ ‘ ’•-** — -  r * temuż cftłkowłcą- -pew ję.'

kpnsęrwator poi

uczęszczać nie chcą. Niezawodnie pewnego pię
knego poranku usłyszymy, że tak  zrobi jak  wasz 
„deutsches Theater." Żąda on jeszcze większych 
ulg ze strony miasta, tj zupełnie bezpłatnego 
gazu i pieniędzy na muzykę teatralną Ile tea tr 
ten miasto nasze, a więc i nas Polaków, kosztu
je, to trudno pewnie obliczyć. Ale na to nasi ży
dowscy radni miejscy nie zważają wyrzucają 
ogromne sumy i niezawodnie jeszcze gotowi żą
daniu dyrektora zadosyć uczynić. Nam zaś 
nawet zniżyć opłaty za konsumowany gaz nie 
chcą. J a k  zaś szafują pieniądzmi, tego dowód, 
że znowu wyznaczyli Mika tysięcy marek na po
datek  ślulmy dla księcia Wilhelma, syna następcy 
tronu pruskiego.

Podczas, gdy u was już mieliście mróz kil
kunastu stopni, u nas ustawicznie panuje odwilż 
i wieje wicher bardzo silny Dziś rano mieliśmy 
cokolwiek przymrozku lecz popołudniu znowu 
zwolniało.

Dziś pochowaliśmy tu jednego z młodych 
księży, ks Józafata Loreckiego, który padł na 
polu walki w zapasach z systemem kulturnym. 
Wyświęcony po emanacji praw  majowych tu łał 
się już to w Księstwie, już w Galicji aż w re
szcie powołał go Najwyższy do lepszego życia.

gfy popłoch w obozie centralistów i sarajb^nge- 
łesów Że przemysł wiedeński utracił miliony, to 
rzecz niezawodna, ale nie zamawianiem tej wy
praw y za granicą, lecz cofnięciem, balu w ope
rze. Rada miejska 40 000 złr. na ten bal wy
znaczyła suma ta  p>szła by między prze
mysłowców i robotników, — ale miliony byłyby 
wydane na stroje gości i dekoracje grup, które 
w defiladzie przed dworem na tym balu w ystą
pić miały. Ale naturalnie wszystkie zamówienia 
zostały cofnięte. Ubodzy wiedeńscy otrzym ają 0- 
we 40.000 złr. od Rady miejskiej i 40.0 0 z łr 
od dworu ale przemysłowcy i robotnicy tylko
zawód gorzki otrzymają, a jednak na dwór żalić 
się nie mogą.

Mimo to podżegacze nie dają jeszcze za wy
graną. Tagblatt, k tóry najbardziej zawinił, bo on 
to rozpuścił plotkę 0 milionach, które na wy
prawę cesarzewicza, z krzywdą przemysłu wie
deńskiego, za granicę wysłano, usiłuje wzbić 
mieszczaństwo wiedeńskie w dumę przeciw dwo
rowi owe burdy gburowskie przedstawia jako 
protest przeciw . . . .  dualizmowi i • . . .  federa-
lizmowi, i w zy w a  doradców korony, aby u-
chylili zamącenie dobrej komitywy pomiędzy lu
dnością a . . .  dynastją! To już przecie szal
bierstwo, do skrajności, nawet jak na szrajbjin- 
gełesów, posunięte. Tymczasem Fmdbl. wyka
zuje, że Rada miejska naruszyła konstytucję o 
nietykalności domu, wysyłając komisię śledczą do 
pana Portois bez przepisanego konstytucją na- 
kazu sądowego, a naw et kazała dochodzie, ile 
szklanek i t. p dwór zamówił, czego by wobec 
ostatniego miesczana robić się n ê poważyła. Dalej 
wykazuje Frmdbl., że ludność właśnie oburzona, 
przerażona jest postępowaniem Rady miejskiej, 
że tem bardziej kocha i szanuje dynastję teraz. 
W końcu wzywa ludność, aby rozpędziła tę

Rzym d. 12. grudnia.

czas jak o ' sekretarz i i  .  _______
sumie 27<>o mrk. — chociaż tenżAaod 1. stycznia 
I 881 będzie sprawował tylko urząd konserwato
ra. Po załatwieniu mniejszych kwestyj posiedze
nie zamknięto.

Z powodu wzmianki przez ks. dr. Jażdżew
skiego w sejmie, że komisarz rządowy dla admi
nistracji majątku arcybiskupiego przekazuje eks- 
komunikowanym proboszczom rządowym legaty 
za msze św., przywiązane do kościoła księży F i 
lipinów w Gostyniu, protestuje w imieniu całej 
familii zmarłej Aliny Kisielewskiej, swej ciotki 
dr Daszkiewicz z Mogilna przeciwko temu nad
użyciu, żądając, ażeby, skoro procent od legatu 
nie może być obracany na odprawianie mszy św. 
przez prawowitych księży, przekazany był matce 
jego Pan Perkuhn dotychczas był głuchym na 
wywody dr. D , może po ostatniej mowie ks. dr. 
Jażdżewskiego inaczej sobie postąpi.

Z początkiem Nowego roku, bo już dnia 2 
stycznia przybędzie do grodu naszego prof Sta
nisław Tarnowski i będzie miał k ilka odczytów 
na rzecz szpitalika na Chwaliszewie. Za temat 
swych odczytów obrał sobie szanowny profesor 
krakowski „Baladynę" i „Lilię W enedę."

Po Tarnowskim przybędzie do Poznania zna
komity nasz fortepianista, Józef W ieniawski i 
wystąpi w dniu 12. stycznia z koncertem w sa
li bazarowej. Znowu jedna wieś przeszła z  rąk  
polskich w ręce obce, a tem smutniejsza że to z 
rąk  posła do sejmu, Antoniego Sw inarskiego.— 
Je s t to wieś Gołaszyn położona w powiecie obor
nickim, obszaru 3213 morgów.

Dyrektorzy naszego niemieckiego teatru  ja 
koś szczęścia nie mają. Obecnie skarży się on w 
Pos. Ztg. na obojętność Niemców tutejszych — 
którzy do tak  pięknego i kosztownego „T heater11

Dziennik il FanfuVa ciągle podaje wiado
mości o układach Moskwy z W atykanem. Osta
tnie, jakie w nim czytamy, byłyby wielce niepo
kojące gdyby były prawdziwe. Jednak ufać na
leży, że są niedokładne, lubo o zupełne wymysły 
Fanfulli oskarżać niepodobna, gdyż je s t to jeden 

dwóch czy trzech liberalnych włoskich dzien
ników, mających jakieś pośrednie z W atykanem 
styczności. Otoż czytamy w nim, że dwa punkta, 
które dotychczas oznaczały krańce odmiennego 
zapatrywania się stolicy św. i Moskwy, „dziś — 
zawsze podług Fanfulli — nie napotykałyby już 
oporu ze strony W atykanu Pierwszym punktem 
jest używanie moskiewskiego języka w nabożeń
stwie katolików polskich. Dla W atykanu bowiem 
stało się oczywistem (sic !!), że wśród ludności 
polskiej narzecze polskie znane jest tylko w ar
stwom wykształconym jako język uczonych, ale 
że ogół Polaków we* e go już nie rozumie!!! 
Stosunki biskupów polskich z W atykanem  za po
średnictwem kancelarji cesarskiej są drugim pun
ktem W atykan, zapewniony, iż biskupi polscy u- 
żywać będą jak  największej swobody w listow a
niu swem ze stolicą świętą, zgadza się i na to .“

Nmiutrz ukasał się w Fanfulli list będący 
zapewne Jgrdztej ji 1tc ze  przestrogą Watyka- 

jdtti Ngarykan pizeaCregf w  tej chwili po
jjak sprostowaniem podanych wiadomo- 

Ł B n e j  rttnjfcszczasL w gosłojfuym przekłft
dzie. FqąfuU'a go jg łósił #  Asobnej rubryce, pod 
tytułem  ^Język polski:"

„W  „Nasiych infom a ijach“ Fanfulli z 4. bm. 
czytam tę niesłychaną noWrn^

„Stało się oczywistem dla W atykanu, że 
wśród ludności polskiej narzecze polskie znane 
jest tylko warstwom wykształconym jako język 
erudycji, ale że ogół Polaków wcale go już nie 
rozumie."

„Doprawdy jes t tu  z czego osłupieć! Język 
polski, jeden z najbogatszych i najdoskonalszych 
w świecie, byłby już niezrozumiałym dla narodu; 
który nim mówił zawsze, i stałby się językiem 
um arłym ! A jednak ta  informacja licuje tak  wy
bornie z potwornemi północnemi wymysłami, że 
nie mam wcale trudności przypuścić, iż komuni
kacja z Petersburga w tym właśnie sensie uczy
nioną została; ale nie w ierzę nigdy, iż m ądry
i roztropny Leon X I I I , pomny na avita fraus, o 
której mówił Grzegorz X V I, w ziął onę na se- 
rjo, i uważa za czyn dokonany cel, do którego 
dąży jeszcze wielkie dzieło zmoskwicenia, to jest 
wytępienie narodowości polskiej. Otóż pomimo ol
brzymich usiłowań moskiewskiego rządu język 
polski jest dotychczas bez różnicy, i jedynie u- 
żywany przez wszystkich mieszkańców Kongre
sówki, a na Litwie,- Białorusi, Ukrainie, W oły
niu i Podolu, prowincjach, które rząd  carski ma 
komicznego bzika udawać za moskiewskie, klasy 
wykształcone, pomimo grzywien i kar, mówią je
dynie po polsku, a lud używa dyalektu litewski >  
go albo ruskiego, ale mówi też po polsku nieró
wnie lepiej niż lud sycylijski albo sardyński po 
włosku Język moskiewski tymczasem używany 
jes t po za obrębem służby jedynie przez Moskali 
czynowników, czyli urzędników rządowych, albo

i  Irian®.
I  znów nastała chwila ciszy. Była to cisza 

cmentarna. Unia uchwalona w r. I 80O łańcucha
mi żelaznemi przykuła Irlandję do Anglii. Zw ąt
pienie i apatja opanowała najtęższe umysły, zwią
zek Fenianów, mający punkt oparcia w Amery- 
ce, próbował od czasu do czasu znaleźć grunt w 
kraju i rozniecić powstanie -  ale czujność a r 
gusowa katów Zielonej wyspy nie pozwalała na 
to. Na drodze legalnej zdobyto niektóre ułatw ie
nia, ale były one przeważnie politycznej natury, 
ekonomiczne stosunki nie poprawiły jsię bynaj
mniej, a ziemia coraz mniejszą miała liczbę w ła
ścicieli. W  r, 187.0 było w Irlandji tylko 19.547 
właścicieli, którzy brali ze swych posiadłości 
przeszło 10 milionów funtów (100 milionów z łr ), 
a  z której tó liczby właścicieli 5.946, którzy są 
posiadaczami .większej połowy ziemi dochód ten 
olbrzymi przetrącają po za granicami kraju.

W edług obliczenia w r. 1865 najmniej 15 do 
20  akrów, ziemi potrzebuje dzierżawca aby mógł 
wyżytełć produktem jej siebie z rodziną. Można 
więc sobie wyobrazić jaka nędza musi panować 
w kraju gdzie jest 135.314 farmerów, którzy po
siadają dzierżawę mniejszą aniżeli jednoakro- 
wą i t. p.

Ta szczupłość parcel nie jest bynajmniej wy

nikiem nieurodzajności ziemi, owszem z 20 mi
lionów akrów ziemi 5 milionów gleby żyznej nie 
są wcale wyzyskane, a  pomiędzy temi jes t mi
lion co najmniej gleby, k tó rą by można zasiać 
zbożem. Z ziemi tej nie korzysta się tylko dla
tego, aby nie zmniejszyć konkurencji dzierżaw
ców, bo w takim razie podniosła by się siła pro
dukcyjna z iem i, ale nie dochody właścicieli — 
lordów Z tego powodu lord wcale nie widzi po
trzeby przemienienia nieużytków w owocodajną 
ziemię, a dzierżawca sam tego uczynić nie mo
że, raz dla braku kapitału i narzędzi do pracy 
potrzebnych, powtóre zaś dlatego, że korzyść 
ztąd nie jemu lecz właścicielowi by tylko przy
padła a wymówienie dzierżawy tem rychlej by 
nastąpiło.

Stosunki zatem nie pozwalają na żadną na
prawę i co będzie później, trudno odgadnąć, sko
ro obecnie już, jak  przyznaje urzędowy sprawo
zdawca angielski, dzierżawcy pod imieniem renty 
oddają cały produkt, z wyjątkiem małego zapasu 
ziemniaków, k tóry  im potrzebny jes t do życia. 
W ten sposób, rzecz oczywista, opóźnienie wy
płaty  czynszu nie jes t rzeczą rzadką, są tacy, 
którzy za rok cały winni czynsz zostają, a rok 
lepszego urodzaju pozwala im zaledwie pospła- 
cać długi. Zdarza się, że dzierżawca otrzymuje 
parcelę tylko na czas jednego żniwa, a czynsz 
za nią musi wypłacać w robociznie, a czynsz 
ten do czynszu zwykłego uiszczanego w gotowi- 
źnie ma się jak  1 -  4 a nawet jak  1—8!

Ale powodem tej nędzy Irlandczyków jest 
niemniej ciemnota. Ucisk ją  wytworzył. Gospo

darstwo rolne w I r l a n d j i ,  stoi na bardzo- nizkim 
stopniu, brak narzędzi i budynków gospodarczych 
zas przyczynia się rów nik  niemało do strat, 
które do reszty rujnują- biednego rolnika.

Zdawałoby się, że Irlandczyk gnębiony jako 
rolnik, może znaleźć sposób d° życia jako ręko
dzielnik lub przemysłowiec, ale na tem polu kon
kurencji niepodobna wytrzymaó z ruchliw ą i ma
jącą  wszelkie środki w ręku swojem Anglię, któ
ra  oprócz tego ma swoje prawa i cła ochronne 
Był czas, że rękodzielnikowi katolikowi nie wol
no było pod k a r ą  u trzym yw ać więcej jak  dwóch 
pomocników.

Stan więc nieszczęśliwych był bezna
dziejny, rozpaczliwy Ł rzecz prosta, że w tych 
stosunkach mało interesował ogół ludności ruch 
polityczny, jaki zainaugurował z początkiem bie
żącego stulecia adwokat 0 ’Connell. Jego progra
mem politycznym, który przeprowadził na  dro
dze legalnej w parlamencie, był° odwołanie (re- 
peal) unii i powrót do samodzielności z przed r. 
180<>, a dalej wywalczenie dla klas posiadających 
w Irlandji równych piaw z Anglikami. P . adwo
kat, który jako middlernan był największym zdzier
cą, kazał sobie za tg pracę na rzecz ojczyzny 
płacić od ludności grube sumy, ale z wszystkich 
tych wywalczonych praw ogółowi ludności ubo
giej nic nie przyszło.

Owszem, nawet V dalszej walce straciła ona 
część sprzymierzeńców, bo całą, aczkolwiek nie 
zbyt liczną klasę pojadającą. A kwestja agra- 
ryjna, kw estja głodowa pozostała w dawnym stą
pię. Wywalezona w r. 1829 emaneypacja katoli

ków, na podstawie której Irlandczykom przysłu- 
żało prawo wyboru do parlamentu i prawo w stę
powania do urzędów, dla biednych dzierżawców, 
którzy ani dzieci do szkół posełać, ani też na 
podstaivie podatków opłacanych wybranymi być 
»ie mogli, nie na wiele się przydała.

Rozpoczęto -więc radykalniejszą agitację i 
przygotowywać zaczęto powstanie. „Młoda Irlan- 
djau kierow ała tym ruchem, a okropny głód 1>46 
r. i duch rewolucyjny 1848 zdawał się popierać 
jej zamiary. A jednak wszystko spełzło na ni- 
czem. R ząd angielski, zanim powstanie dojrzało, 
używać zaczął represyjnych środków, a pierwsza 
klęska wystarczyła, aby ruch cały sparaliżować.

W  ostatnich latach ani jednej chwili Irlan- 
dja nie była spokojną Irlandczycy, k tórzy emi
growali do Ameryki, nie przestali myśleć o k ra 
ju. Związek Fenianów znalazł wkrótce zwolenni
ków swych w Irlandji, a nawet i w Anglii. Ruch 
ten zaniepokoił niemało rząd, który  pod mini- 
sterjum Gladstona na uspokojenie Irlandji zrę
czny wymyślił projekt sekularyzowania majątków 
kościelnych, w skutek czego rząd  przeciągnął na 
swoją stronę cały kler katolicki.

A co się stanie z dzierżawcami, umierający
mi z głodu? Sprawa to niełatw a do rozwiązania 
Ministerjum Gladstona, które uchodzi za liberal
ne, idąc w ślady swych poprzedników chce poli- 
cyjnemi środkami, represją i gwałtem uspokoić 
rozruchy irlandzkie. Ale uspokojenie to jeśli się 
uda, będzie chwilowe. Kwestja irlandzka nie da 
się zagłuszyć ani zbyć lada jak ą  reformą. T rze
ba gruntownej i zasadniczej naprawy stosunków,

ale nie billu, który nie pozwala wyrzucać „bez
praw nie” dzierżawcy. Bo prawo wypędzenia fer- 
mera wśród głodu i nędzy, k tóra nie pozwala u- 
iścić na czas czynszu zawsze się znajdzie, para
graf taki nie usuwar przyczyn złego i zostawia 
rzecz na tym stopniu na jakim  była przedtem. 
Może za pomocą gwałtu i przemocy uda się rzą
dowi angielskiemu raz jeszcze zagłuszyć krzyk 
rozpaczy głodnych biedaków, ale „pokoju" trw a
łego nie sprowadzi, bo pamiętajmy, że kto nic 
niema do stracenia, ten wszystko może ryzyko
wać, a komu śmierć grozi głodowa, ten życie 
swoje chętnie rzuci na kartę.

Taki jest obecny stan sprawy irlandzkiej. 
Jakkolw iek krótko przedstawiliśmy ją, o ile się 
nam zdaje dość dokładnie. Podstawą, na której 
snuliśmy opowiadanie nasze było dla nas dzieło, 
które do dziś dnia pomimo tego, że nowem nie 
jest, daje pełny obraz stosunków społecznych w 
Irlandji, i na które dotąd wszyscy piszący o 
tych stosunkach się odwołują. Do tego dzieła od
syłamy tych, którzy bliżej sprawę całą chcą po
znać. Je s t to rozprawa dwutomowa Gustaw a de 
Beaumont pt. „LTrlande sociale, politifjue et re- 
ligieuse." Nowsze stosunki wybornie skreślone są 
w Karola Kautskyego „Irland" z której to p ra
cy najwięcej korzystaliśmy w niniejszym szkicu. 
Oprócz innych przecież nie pominęliśmy również 
i tego co w polskim było języku, a co w miarę 
większego lub mniejszego zainteresowania się Ir- 
landją czasopisma ogłaszały w tym przedmiocie.



przez przybyszów, którym porozdawa.no ziemie 
ludności tłumnie zesłanych na Sybir.

-Bełifcia katolicka zwana jest r  e 1 i g i ą p o 1- 
s k 'ą  tak  dobrze przez prześladowców jako i przez 
prześladowanych Język  polski je s t  cechą katoli
ków Granice jego są granićam f Samego katoli
cyzmu i cywilizacji łacińskiej. Po za niemi za
czyna się żywioł bizantyńsko-tatarski, pociągnię
ty  pokostem panslawizmu, zaczyna Azja. Samo- 
dzierstwo moskiewskie nie jest tylko pierw iast
kiem politycznym, ale jes t przedewszystkiem pier
wiastkiem religijnym, zaprzeczeniem cywilizacji 
łacińskiej i papieztwa Rzymu, a o tern to w ła
śnie Rzym zapominać nic powinien! Gdyby w 
niemożliwem przypuszczeniu Stolica apostolska n- 
święciła zaprowadzenie moskiewszczyzny w  ka
tolickim kościele w Polsce, ostatki naszego du
chowieństwa odmówiłyby wykonania podobnego 
postanowienia; a gdyby je zaś duchowieństwo 
wykonało, Ind uważając je ' za odstępstwo i świę
tokradztwo, opuściłby znieważone kościoły, jak 
to miało miejsce w Wilnie, kiedy odstępcy Ży
liński. Tupalski i Niemeksza chcieli lam' mo- 
skiewszczyznę zaprowadzić.

..Sześć milionów Rusinów unickiego obrządku 
ogłoszone nrzędownie za Moskali prawosławnych 
zapomocą więzienia, knuta i Sybiru, modli się 
dotychczas pokryjomu po polsku, pozostając ka
tolikami.

wniej i namiętniej wyzywa Greków do boja Rze
czą także jest niewątpliwą, że w przeszłym ty 
godniu p. de Mony, poseł frańeuzki przy dworze 
ateńskim, ponowił nalegania, aby Grecja, cierpli
wością się rządząc, od czynów wojennych się 
w strzym ała; że przedstawił Hellepom .niebez
pieczeństwo, na jakie się narażają, że nadziei 
zbrojnej pomocy zagranicznej mieć nie mogą i 
nie powinni; jakie jednak zyskał odpowiedzi, o 
tern nie mam dotąd najmniejszych wiadomości 
W  ogóle możecie być pewńi, że niepewnych fak
tów za prawdę nigdy nie podaję, a podawane w 
ten-lub inny sposób poprzednio sprawdzać; się 
staram

Upor ten Grecji nabawia ambasadorów nie
małego kłopotu W ubiegłym tygodniu odbyto w 
tym przedmiocie kilka narad, na których już nie 
było mowy o postanowieniu dostojnej konferencji 
berlińskiej, lecz nowy poroniono projekt ustano
wienia komisji arbitrów , na wzór sprawy „Alaba
ma “ Czy strony interesowane nań się zgodzą, po
wiedzieć jeszcze nie można ; ale pewnikiem ma
tematycznym jest. iż Porta  po fatalnem fiasku 
floty sprzymierzonej, jakby dla pokazania, iż z 
całą Europą walczyć gotową była, wydała roz
kazy zawieszenia dalszych robót fortyfikacyjnych 
w Dardanelacłi. które i dzisiaj już są takiej na
tury, iż wątpić przychodzi, iżby nawet dziesięć 
razy silniejszą flota do milczenia je  sprowadzić 

.,Sprawa religijna w Polsce nieodłączną jest I zdołała Nie przeszkadza to jednak Porcie wzma- 
od sprawy narodowej, tak  jak  panowanie mo- cniać coraz bardziej swe siły w Tessalii, Epirze 
skiewskie od szyzmy greckiej Nie masz żadnego a nawet Macedonii, i bardzo mógłby się omylić 
możliwego modus vivendi między temi zasadami ten, któryby chciał podać rzeczyw istą liczbę źoł- 
Rokowania moskiewskie z 'Watykanem nie mogą nierza tureckiego w łych prowincjach, 
mieć nigdy skutków pow ażnych,' a Polacy 'są Pod tym względem tajemnica ściśle jes t u- 
przekonani o tern Jedyne rozwiązanie znajduje trzymaną, i zaufanym tylko osobom znaną, a 
się w bliskiej czy dalek ie j. ale już dzisiaj nie- tak starannie i pilnie zachowywaną, iż nawet 
uniknionej wojnie, w której A ustrja będzie miała przez dostarczane przez liwerantów racje skon- 
za sprzymierzeńców dwadzieścia milionów Pola- trolowaną być nie może Bo jeźli dziś np. zażą- 
ków i Rusinów, w wojnie onej strasznej, bo bę- dają K '0" racji, to ju tro  re n, a potem kilka dni 
dzie zarazem narodową i religijną. żadnej, bo w takowych inne magazyny lub bez-

Chciej pan przyjąć wyrazy wysokiego s .a - pośrednio statk i wojenne żywność podwożą Mo- 
cunku. i [gę atoli was zapewnić, iż siły tam rozłożone są

Polak z ruskich prowincji P o lsk i14 dostateczne nie tylko do odpornej, lecz i zacze- 
Dodać winienem, że list ten rodowitego Ru- pnej wojny. Dla lepszego zabezpieczenia się, 

sina wielkie tu  spraw ił wrażenie w prasie, pu- Porta  wprowadziła zmiany należyte w kodeksie 
bliczności, a podobno i w W atykanie, gdzie wca-1 karnym  i zmiany te wczoraj ogłosiła Pomijam 
le nie pomoże stronnictwu Wielopolskich ani spo- inne artykuły, równymże duchem nacechowane co 
dziewanemu wkrótce nowemn przedstawicielowi ói\ brzmiący następnie: „Również karany będzie 
Moskwy przy Stolicy św. p. Buteniewowi, syno- śmiercią każdy poddany ottomański, który ułatwi 
wi dawnego posła w Rzymie. Jestto  zaszczeka-1 wkroczenie nieprzyjaciela do kraju, podda forte- 
nie czujnego psa na złodziejów usiłujących ci- cę. jakiekolwiek szańce, port, magazyn}7, arsena- 
chuteńko zdusić język polski rękami samego Oj- ry, fabryki m aterjałów wojennych, okręty, woj- 
ca świętego ! I  byli w rzeczy samej dostojnicy I sitowych wszelkich stopni, lub stanie się tylko 
kościelni, mniemający, że już Polacy po polsku przyczyną ich poddania s ię ; ktoby w ten lub ów 
nie rozumieją, i że wszyscy po moskiewsku mię- sposób zniszczy’ te sil}7, mosty lub drogi żela- 
dzy sobą rozmawiamy ! I zne na korzyść w ro g a ; ktoby wspierał najeźdźcę

dostarczając mu wojska, pieniędzy, żywności, 
broni lub am unicji; ktoby służył nieprzyjacielo
wi, osłabiał wierność i karność armii ottomań-

łem a proszę o wybaczenie, jeśli może nie zrozumia
łem — tego dobrze nie pojmuję . Rząd nie wy-; 
tw arza żadnych stronnictw w Izbie ; śhroimictwa 
same się wytwarzają — a przynajmniej tak  być 
powinno — przy zdrowym rozwoju ludu z ludu 
samego. (Brawo !/< prawicy)

Szanowny pan z drugiej (lewej) strony Izby 
(Scharschmied) atoli posunął się jeszcze dalej; w 
swych zaczepkach;' sam bawieni użył tego wy- 
ruzń, że z okoliczności obrad nad tym projektem 
podatkowym, %fjt raczej nad jem  trzymiesięeznem 
prowizorjum auflżetowmn mśłsi się dotknąć osób 
Wspomniał o dawnych przyjaciołach politycz
nych, którzy dawniej na teib oto miejscu zasia
dali Otóż że dziś już tiwnię zasi .dająfGego ci 
panowie, którzy- od la t kilku w te j. Wys- Izbie 
zajmują krzęśłgj pewnie nie zechcą przypisać ani 
rządowi teraźniejszemu ani też może prawicy. 
(Brawo z prawicy)-' Szerzej o tern rozwodzić -się1 
nie będę. Ale szanowny poseł Scharshmid wspo- 
mnial także o wielce szanownych kolegach mo
ich na lewem skrzydle lawy rządowej (bar Streitj

na chwilę w położeniu m inistra skarbu i zapo
mnijcie. że właśnie ja  nim jestem ; proszę mieć 
na względzie, iż . ten lub ów poseł z okoliczności 
projektowanej ustawy zażąda rozlicznych szcze
gółów, bada. je , roatrząsą i potem, w y s tę p u j  tu 
z krytyką, Mjidster odpowiada ha wszyśfkfe 
szczegóły, lu b ,je ś l i ,  sądzi, że byłoby mit bąSir 
dop trudrio, każe przyzywać referenta i jńijni od*: 
powiadać, t. j. wydaje wszystkie mptywa, jakich 
mu potrzeba- do swojej obrony piZy projekcie;, 
dziś mianowicie przy niniejszej malej ustawić 
bez potrzeby i bez konieczności na .pastwę wa 
szą, ryzykując, że znów namyślicie;-kię nad nie
mi, jakby; je zmienić na nowe lnotywa przeciw 
projektowi. (Głośno prżeęzą z lewicy; brawo 
brawo! z prawicy). Jest.tp lpc  prostu-fak t BędĄ 
wairf tedy odpowiadał iwśród obrńd fiad każdym 
z projektów, ale nigdy żądać, nie możecie, aby 
k to ś , 'n ie  będąc waszym ' przyjacielem" politycz
nym, postępował tak, jak  wam stosownie do pla
nów waszych, do tak tyk i waszej jest na rękę 
Zdaje, mi się, że tego nie czynić, jest nietylko

br. Welsersheim i br Kromer) i uznał za konie- zwykłą regułą gry, lecz także prawidłem poli
czka nadmienić, je są  mu bliżsi, że jednak musi tyki. (Głosy z praw icy: bardzo słusznie!) Ile 
uważać ich za przeciwników do u cc probdur eon■ mi wiadomo, nigdy "dotychczas się nie zdarzało, 
trarium. Na łacińskie przysłowie niech mi bę- iżbj7 już przy projekcie o prowizprjum budżeto- 
dzie wolno odpowiedzieć również po łacin ie  w7em z gruntu rozbierano wszystkie projekta rzą- 
Szanowny przeciwnik, jak  ja  go pojąłem,, użył dowe. (Głosy z lew icy: Hoh m w art!). 
przysłowia tego y  duchu nie innym, jak  w chęci Nadmieniłem już — mo e to moja w in a , bo 
zastosowania zasady: dfoide ct iutjnra  do rządu \brevis tsse volo, obicutus fio — w wywodzie 
dzisiejszego. (Brawo! z prawicy) Zapewniam finansowym, że cały organizm finansów w Au-

brawo z prawicy). ' przeto żaden m inister skarbu, obejmując ten u-
Fznano też za stosowne poruszyć w tejż< |rząd , -nie zastaje bynajinniem tabulam ra„am. 

wielkiej mowie opozycyjnej tak  zwaną kwestię W  takim  razie mógłby stworzyć program uaj- 
językową, wybory w Górnej Austrji i inne spra- właściwszych metod opodatkowania, ale kto coś 
wy szczegółowe Nie mogę przypisywać sobie [danego zastaje i n ie  chce narazić adm inistracji 
praw a nużyć dziś Wysokiej Izby odpowiedzią na finansowej ma wstrgąśnienia, m usi trzymać się 
te szczegół}7, skoro niezadługo będa przedmiotem tego, co. je s t daue, i starać się zwolna i stopniowo 
obrad i uchwał tej Wys. Izby W yprzedzać je  ulepszać, a pod tym względem - jeśli się nie 
byłoby mojem zdaniem rzeczą niewłaściwą Jeśli mylę. poseł P lener przyzna mi tu  słuszność — 
zresztą szanowny poseł, dotykając osób, " ujrzał może systematycznie postępować ten, kto sam 
się w konieczności ząrzucić rządo\vi, że jednego ideę rozwija, formułuje i wykonywa. Kto zaś 
urzędnika posunął a drugiego w równym stopniu ustawami jest zobowiązany przedstawić ten po- 
przeniósł na inną posadę, nie chcę i nie mogę mysł W ys. Izbie, ten naturalnie musi pomyśleć 
mu bynajmniej zaprzeczyć praw a krytyki, k tóra i o tern,* w jakim  czasie w ogóle można spodzie- 
śłuży każdemu obywatelowi państw a; ale z całą wać się uchwale*7Ją  wszystkich projektów7 przez 
stanowczością muszę odeprzeć przypisywanie rzą- Wys. Izbę. Że to dotychczas było niepodobfeń-

8 ^  ^ ' I skiej, pomagał mu jakimkolwiek innym sposobem
Pozorna cisza i powierzchowne zadowolenie i przyczyniał się do klęsk wojsk tureckich Tej- 

panuje w kołach dyplomatycznych, cieszących się że samej karze ulegną ci wszyscy, którzyby u- 
tryumfem demonstracji morskiej, tak szumnie żywali podstępów i intryg i korespondowali z 
bronionej w senacie francuskim przez p Barthe- nieprzyjacielem. “
lemy Saint-Hilaire. Mówię powierzchowne, bo- Ach, czemuż przed ogłoszeniem konstytucji
wiem w7 gruncie rzeczy, większa ich część nie 3. maja nie ustanowiliśmy tak  poczciwego a ro- 
w ierzy wcale w stanowcze zakończenie sporu, a zumnego artyku łu!!... Dziś na zbrodniarzy sta- 
Turey czując w jak  fałszywem postawili się po- nu nawet bicza opinii publicznej znaleźć nie mo- 
łożeniu względem Albanii, chwytają się rozma- żerny... może nie chcemy!., 
itych sposobów, aby oburzenie ich ułagodzić i A rtylerja turecka będzie znacznie powiększo-
straconą przychylność odzyskać. I  tak  urzędnicy lą. Każdy korpus (siedm) będzie wzmocniony 
tureccy w Skutari otrzymali rozkazy wspomaga- dwoma pułkami, a jeźli siła pułków jest równą 
nia i u łatw iania miejscowych interesów emigru-1 francuskim (bo nie wiem z pewno cią .. a rt

dowi jakiegokolwiek zamiaru lub jakichkolwiek stwem, nikt pewnie nie wątpi 
celów, których nie było (śmiechy s.ydercze po Nie przypominam sobie tego z czasów gabi- 
lewicy) i z większą jeszcze stanowczością -  netu Hohenwarta, proszę mię sprostować, jedno 
śmiejcie się, nie śmiejcie się, to mi. rzecz oboje atoli powiem na uspokojenie szanownych panów 
tna  — liiuszę przypomnieć prawa rządu w dość Poseł Plener powiada, że nowela o należytościacli 
ciasnych już granicach (śmiechy po lewicy), jakie skarbowych jeszcze nie zredagowana Gdyby był 
konstytucja nakreśliła dla władzy wykonawczej łaskaw7 odwiedzić mię, dam mu ją  do r ę k i ; jest 
w Austrji. (Śmiechy szydercze po lewicy i g ło s : gotow7a w redakcji i nie jes t tajemnicą Wspo- 
jeszcze za ciasne?) Takie jest osobiste moje p rze-im niałem  też już bo nie uważam, iżby to Wy
konanie, a powtarzam: w tych ciasnych giani- ło prak tyczną potrzebą mówić o rzeczy, prócz 
cach używać będę praw władzy wykonawczej gdy jestem zaczepiony — wspomniałem miano- 
wedle najlepszej wiedzy i woli. (B raw o! brawo, wicie już przy wniesieniu budżetu całkiem wyra- 
z prawicy) Obaw, jakie wj tym względzie co żnie, że ńśtawa a raczej projekt o podatku wa
do austrjackiego stanu urzędniczego >vynnrzano, robkowym, który niezadługo będę miał zaszczyt 
i to nietylko, przez usta pierwszego, lecz ze wnieść do Wys. laby, obejmuje też dotyćtozaso- 
szćzegolniejszjm przyciskiem także przez drugie- wy podatek dochodowy, to znaczy, że zmierza do 
go z mówców, ja  nie podzielam. (Śmiechy po le- zmian. Czy Wys Iz,ba zgodzi się na te  umiany 
wicy) Tak jest panowie, jest to rzecz zapatry- czy nie, przepowiedzieć nie mogę Szanowny po
wab; a nie podzielam ich z dwojakiego względu: seł P lener pow7iada jednak, że nic się nie robi. 
raz dlatego, że austrjacki stan urzędniczy mojem jże. się tylko obiecuje i td ,  bo zanotowałem to 
przekonaniem w swToich tradycjach, w śwojem [dosłownie niema się odwagi albo zdolności, 
poświęceniu dla państwa w ogólności tyle już od [ O zdolnościach sądzić każdy naturalnie zupełne 
wieku złożył dowodów- wytrwałości i siły cha- ma prawo, 1 prosiłbym tylko pozostawić mi pra 
rakteru, że nieuclironna kolej stronnictw  i rzą- Iwo wzajemności. (Brawo! brawo! z prawicy)

się tylko 
bronić ło

trzy najbliższe miesiące. D* prawda głosowaliście 
przed kilku godzyi^% * fitfawą;- z JŁtórą łącza
się w y d a tk i skarbowe (Wesołość po prawicy.) 
Uznaję szczytne uczucia, które wa's- flo tego na
kłoniły Więc jak iż  eel całych tych róąpraw ? 
Pokazać, że 'mniejszość dzisiejsza, jak  powiedział 
jeden z mówców, nfe myśli nigdy się pojednać 
O przyszłoścr nfiO' przesądzałby m tak  skwapliwie, 
ale-przyjm uję to do wiadomości; jest tó prost 
graećzność;. wierzę (.wesołość po prawicy), i 
dzisiejsza' łiiniejśzb.ść nie chce pojednać się z rzą 
defti i dlatego nie może glosować za prowizo 
rjum trzymiesięeznem Ale cóż się chce przez to 
osiągnąć u rządu ? Chociażby to był rząd wedle 
waszych pojęć uajwiernokoijstytiicyjniejszy, czyż
by miał w skutek tego Ustąpić-? Zdaje mi sie, 
że nie A jeśli nie, więc pewnie nie pozostanie 
rządowi nic innego,, jg k  ufność, że praktyczna 
potrzeba państw a i doświadczenie z la t poprze
dnich nakłoni W ys Izbę przejść do dyskusji 
szczegółowej i w niej przyjąć ustawę. A czyjaż 
to wina, że dzisiejsze rozprawy rzeczywiście 
stw ierdzą po części, słuszność słów posła Plenera, 
który mówi: nie macie programu ekonomicznego! 
Nie trzeba zapominać, że pierwszym i najwa
żniejszym programem w gospodarstwie jednostki, 
jak  spolecznem i państwowem jest bezwzględność 
czasu (Rzęsiste oklaski z prawicy, sykanie z le
wicy )

„ow-rr-
nuwYdi -• ■-BjaidcT’; ’ mfejsćowcŁ bo może i system órganizaćyjńy przyjęty zńe
współzaomków nie b ra j^ e y  a k tó rym 'A akże ż żdslahie ’ ‘
swej strónjbdtomitoJ budowy, przbz dzielnych 
cerów wywołany, zasiłki jn itjsże- ale przyje
mniejsze. bo prawdziwie braterskie, w miarę na-i _ _  , _
stępujących wpływów, już przesyłać zaczął o - i  Mowa dr Dunajewskiego
prócz tego P orta  postanowiła zbudować nowe . .
miasto Dulcigno, i osiedlić w niem emigrantów na posiedzeniu przedl. Izby  posłów  d. 14. bm.
w domach co do wielkości i urządzenia wewnę
trznego zupełnie podobnych do tych, jakie obe- W ysoka Izba zechce nasamprzód przyjąć za
cnie opuszczają. Być może środek ten zaspokoi pewnienie, że od czasu, gdym objął ciężki ten 
kilka lub kilkanaście rodzin, lecz kraj ? . Ależ urząd, ani na chwilę nie oddawałem się wątpli- 
cała Albania chórem śpiewa, że na podział swej wości, iż na przychylność, na poparcie szanow- 
ojczyzny nie zezwala i oderwaną jej część prę- nych panów z lewicy liczyć nie mogę. _ Już  w 
dzej czy później odzyskać musi A powodów nie chwili, gdy miałem objąć urząd, pogłoski, wieści 
zabraknie W  przeszłym liście zawiadomiłem was i uwagi mniej lub więcej życzliwe, a rzadko
0 ataku Albańczyków od strony Koliszyna i prawdziwe, były mi wyraźną wskazówką, że te- 
skutku jego Dziś zaznaczyć wypada doniesienie ?o po nich spodziewać się nie mogę, i dla tego 
telegraficzne wczoraj otrzymane, a nową bójkę o ivćale mi to nie było niespodzianką, gdym dziś 
pastwiska między stronami zwiastujące R ezu lta t, ia  początku posiedzenia nazwiska wytrawnych i 
jej niewiadomy, prawdopodobnie dziś lub jutro I doświadczonych mówców z lewej strony tej W ys 
szczegóły nadejdą Izby ujrzał zapisane do głosu przeciw temu oto

Tymczasem, jak  wiecie, ma być ustanowiona małemu i skromnemu projektowi. (Wesołość po 
komisia międzynarodowa dla ostatecznego ozna-1 ,e.w'cy). A jednak dostała mi się pewna niespo- 
czenia granic, i w tym celu ambasadorowie wiel- dzianka, za k tórą najuniżeniej tylko podzięko- 
kich mocarstw złożyli zbiorową notę Porcie. No- wać mi wypada. Mniemałem bowiem, że porzą- 
ta  ta  oświadcza, iż mocarstwa nie żądają, aby dek parlam entarny i zwykły bieg rozpraw  dosyć 
granica na wschodnim brzegu Skutarskiego je- mi już znany z precedensów w tej W ys Izbie; 
ziora była obecnie wytkniętą, domagają się tył- dziś atoli przekonałem s ię , żem się w tem my- 
ko rozgraniczenia obwodu Dulcigno, a zarazem lił. W ielkie mowy dzisiaj przypominały mi wal- 
wymagają rękojmi, aby Derwisz basza zabezpie- ne bitwy podczas ogólnych rozpraw budżetowych, 
czył bezpieczeństwo osób panów komisarzy, uży- które zastępują coraz rzadsze w tej W ys Izbie 
tych do tej pracy. I  to w głowach dyplomatów rozprawy adresowe. Niespodzianką mi było, że 
ma być ostateczne rozgraniczenie, stanowcze za- wszczęto rozpraw y budżetowe z okoliczności o- 
łatw ienie sp raw y ! Zostawić od strony Tusi gra- brad nad ustawą, której treść tem więcej za nią 
nicę nieoznaczoną, zbudować nowe miasto, rzucić przemawia, ile że — muszę to nadmienić — nie 
jałmużnę obywatelom wyzutym z swego mienia teraźniejszy m inister skarbu wymyślił drogę wyj- 
a wypartym z progów ojczystych, oddać część ścia z kłopotu za pomocą prowizorjum budżeto- 
kraju najeźdźcom, bo im się takowa podobała i wego, lecz owszem nżywali jej szanowni poprzed- 
Jest potrzebną, to jest dziełem mocarstw, zowią- nicy moi na urzędzie, a  nietylko niezwalczali jej 
cych się chrześciańskiemi, cywilizowanemi, libe- ich przyjaciele polityczni z lewicy, lecz i druga 
ralnemi, a nawet repnblikańskiemi. Rzeczywiście strona Izby, wówczas opozycja, do której i ja  
trudno doszukać się ziarnka zdrowego umysłu u miałem zaszczyt należeć, przyjmowała ją  w mil- 
tych wielkich polityków, co tak  natrętnie domagają czeniu jako podyktowaną nieodzownym intere- 
się zwrotu Alzacji, Lotaryngii, Tryestu, a naj- sem państwa (B raw o! braw o! z prawicy). Jeśli 
droższą własność innych, ojczyznę, bezsumiennie tedy szanowna opozycja dzisiejsza inaczej postę-
1 bezroziurmie szarpią, a z tem ^wszystkiem stra- puje, proszę — i dla tego pozwoliłem sobie wy- 
chu swego nawet ukryć nie umieją. Porobiono i powiedzieć te uwagi na wstępie proszę W ys 
u nas granice — a zawsze m ądrze., dla pokoju Izbę wybaczyć, że o ile w krótkim  stosunkowo 
Europy i wytępienia ducha rewolucyjnego (!?) a czasie zdołałem zapisać sobie niektóre zdania, 
duch rewolucyjny dopiero z Zachodu i z Półno- starać się będę to, co ze stanowiska rządu na 
cy-\Vschodu do naszych ziem się zbliża, a system nie nadmienić wypada, jawnie też tu w W ys Iz 
militarny wysysa ostatnie soki żywotne narodów, bie wypowiedzieć.
a rozpacz zgłodniałych i obdartych prowadzi ich P ierw szy z szanownych mówców właśnie
do teorji, których usiłowanie wprowadzenia w zajął stanowisko polityczne i przedewszystkiem 
rzeczywistość dopiero rewolucje sprowadzi, i przypomniał rządowi teraźniejszemu kompromis 
wszystkich dyplomatów do Nowej Kaledonii lub co do wyborów do Rady państwa w kurji wlę- 
Kamczatki poszle. Kto sieje wiatr, zbiera burzę I kszej posiadłości czeskiej, czyli, jak to nazywa 

Zaprzeczenie dzienników zagranicznych roz- 9zanowny poseł Plener, chwilę słabości, jakiej 
mowy p. Radowitza z ministrem greckim Kumua- wówczas panowie posłowie z środka Izby ule- 
durosem a potem z królem, jest zupełnie beczą- gli. Nie mam nic przeciw temu, rzecz to k g

lewi 
's ta rc i
Mpobiei .,y  _ . . ^  ^ _ ... _(7rv .. .... —
prawicy !) Ze atoli opozycja, a mianowicie wla- goliuej w państwach,.konstytucyjnych ustawicznie 
śnie szanowny poseł Scharschmid (sam będący zmieniają się rzeczy i kolej stronnictw  Jakiemże 
radcą dworu; prz t-luin) uważa za stosowne ńa- prawem mógłbym latam i naprzód przepowiadać 
dawać tym obawom, mojem zdaniem wcale nie- fazy skarbowości austrjack te j! Ale pozwólcie mi 
słusznym, wyraz z tego dostojnego miejsca, z tu jeszcze powiedzieć słów kilka o ogóluikowem 
krzesła poselskiego i siać jo ztąd między urzę- zdaniu, że rząd niema systemu ani programu fi- 
(liiików. o tem nie pozwalam sobie sądu, lecz po- nąnsowegó, że nie wiadomo nic, o jakich podat- 
zostawiam go Wys, Izbie. kacli rząd  myśli i w jakim związku, że znany

Nakoniec obaj mówcy zarzucili rządowi że jest tylko projekt o podatku domowym, 
ustawicznie styka się z większością Możnaby na Podatek od nafty przedstawiono tu  jako 
to odpowiedzieć, że rząd nie jest na tyle naiwny, szczególniej uciskający klasy robotnicze. Nie bę- 
by zaniedbywać swoich przyjaciół a być może de mówił o samych projektach; zdaje mi się, że 
na usługi panów przeciwników. (Wesołość po dziś tu nie miejsce po tem u; odeprę tylko ogól- 
prawicy. śmiechy po lew icy) Ale między innemi nikowe zaczepki, i odpowiem na twierdzenie p. 
uwagami o tym stosunku uczyniono i tę, że rzą< Plenera o niebezpieczeństwie, które jakob} z 
nadaje koncesje, że odbywają się ta rg i — bo ' i wmy rządu zagraża ztąd, że rzad poruszył robo- 
ten wyraz słyszałem (głosy z lewicy: tak  jest!) uników, i używa ich Ja k o  sztafażu. Proszę poró- 
Panowie więc lepiej wiecie, co się dzieje m iędz} wnać to twierdzenie z słowmmi tegoż mówcy,

sądne. W  poselstwie bowiem tutejszem greokiem sdego c panów przypomnieć sobie chwile siły 
znajduje się ak t urzędowy opisujący szczegółowo szy słabości. (Wesołość po prawicy). Ale jak  
to widzenie się, a odpowiedzi greckie tak  mini- nożna czynić rządowi zarzut, że nie powiodło 
stra  jak i króla aą podkreślone czerwonym atra- się utworzenie stronnictwa pośredniego, t  j . ta- 
mentem, dla zwrócenia baczniejszej na nie uwagi ' tiego, któreby poniekąd zastępowało dawniejszy 
Odpowiedzi te, równające się wyraźnemu wy- środek i nie oglądając się na różne zapatrywa- 
powiedzeniu wojny, może cheianoby obecnie nia stronnictw, poniekąd \n ab»'racto uchwalało
przed publicznością zasłoną gęstą pokryć, by u- 
łatw ić F rancji wycofanie się hooorowie, ale one 
miały miejsce, i właśnie dyplomacja łamie sobie 
teraz głowę, jakby nowym zawikłaniom i wojnie 
zapobiedz, tem więcęj, że Turkasze tej OBtatniej 
wcale się nie lękają, a prasa ich ooraa gwałto-

zawsze tylko to, lub odmawiało tęgo, czego do
bro państw a znów bez różnicy stronnictw nie
odzownie wymaga, lub co z niem się nie zga
dza ; jak  w ogóle można czynić rządowi zarzut, 
że nie przykłada sam ręk i do dzieła i nie wy- 
warsa stronnictw -  jeśli to dobrse srowmia-

sunku większości do rządu a rządu do większo- datku gruntowego i t. d. Nie chcę kontrolow ać; 
ści i o sposobach, jaldemi rząd zabezpiecza” sobie każdy swoje ma zapatrywanie o oprnći publicznej, 
większość — co naturalnie jest mojem mieszczę-j i możnaby zastosować nawet zńane słowa Góthe- 
ściein. ale nie moja w ina— nłe mogę mieć owego J go Ale to mniejsza. Proszę tylko zważyć, że nie 
długoletniego praktycznego doświadczenia, jakie rząd, nie minister skarbu teraźniejszy przyczynił 
macie wy panowie z lewicy (Huczne braw o! z się do stworzenia komisji centralnej jako autono- 
praw icy) Mogę wam atoli zaręczyć, że mimo I micznej i że ta  komisja jest pod przewodnictwem 
tego divide et impera. mimo tych ustawicznych) m inistra skarbu lub je g o  zastępcy. Zdaje mi się,
usiłowań, aby ■ ■ - - ’ ' ' 11 - - 1 * ........................
stronnictwami
czyć imieniem „ . . .
je s t zdecydowany postępować drogą sprawiedli- wodniczy wysoki urzędnik, przeznaczony przez 
woścł dla wszystkich narodów wielkiego państwa m inistra, nie uwłacza, mojem zdaniem, autonomi- 
tego. (Huczne oklaski z p raw icy ; głosy z lewi- cznej komisji. Jakąż trzebaby mieć o członkach 
c y : a podatek g run tow y!) ej opinię, gdyby przypuszczano, że zmiana w

Pomówimy jeszcze i o podatkr grun ])rzewodnictwie p o c ią g u ^  za sobą zmianę ieh 
towym (Smiecby z lewicy.) ' I  mógłbym pójść , Urzekonań? (B raw o! z prawicy ) Któż wybrał 
eszcze dalej: Czy śmiać się będziecie czy nie tych panów? T a.W ys. Izba i Wys. Izba wyż- 
— ja  naprawdę obrazić was nie chcę — ale ta- za ! Proszę uszanować autonomiczną komisję i 
kie jest moje przekonanie, że mimo wszelkich, [czekać końca pracy. A gdy już wciągnięto tu ro - 
nietylku tu  w tej Wys. Izbie przeciw rządowi botników i .  chłopow do dyskusji, i wpływ, jaki 
zaczepek, które były jeszcze najwzględniejsze, rozsiewane wieści wywierają na ludność wło- 
lecz i mimo wszelkich rozlicznych sposobow, ja- j.śoiańską, przyznaję szanownemu posłowi zupełną 
kich przeciw niemu w rozmaitych kierunkach i duszność w jednym Względzie, bo to nie moje 
po różnych krajach używano, rząd pozostanie te- zdanie, lecz sławnego pisarza niemieckiego Rieh- 
raz przy tem przekonaniu, że najzawziętsze na- la, który mówi o chłopie, niemieckim rzeczywi- 
wet przeciwieństwo posłów nie daje żadnemu ście, ze jest to człowiek dobry, rozunyiy, skrp- 
rządowi prawa do brania odwetu w adm inistra- rnny, ale pisać nie lubi. (Wesołość.) Ozy to lubią 
cji na ich wyborcach. (Brawo!, z prawicy )_ Mo- inne klasy społeczne, o tem każdy m inister swo- 
że on mylić się jak  każdy człowiek, ale świado- je  robi doświadczenia. Ze atoli nic łatwiejszego, 
mie będzie on na pewne jak  najsprawiedliwszy h ak  w tej kwestji, k tóra tu  np. co do ta ry f kla- 
Pozostawiam zaś sądowi dziejów Austrji , czy to [sowycli nie inoże być omówioną całkiem grunto- 
zawsze tak  bywało. (Huczne b ra w o ! z prawicy), wnie, chłopa poprostu obałamucić, to rozumie się 

Drugi z szanownych panów mówców (Ple- samo przez się ; a p. P lener ma słuszność przy- 
ner) z zwykłą Sobie stanowczością i Pewnością taczając przysłowie i Quieta non tnontre. (Huozae 
siebie, k tórą podziwiam, której mu jednak n ie 'b raw o! z prawicy ) Nie tykajcie się ohłopa kon- 
zazdroszczę (wesołość po prawicy) powiedział p c , serwatywnego, który  zachowuje w iarę ojców i 
p ro s tu : rząd nie wie, Mego chce, me wie, jak  uszanowanie dla w ładzy ; nie tykajcie się go w 
administrować finanse, nie ma planu ekonomicz-1 interesie ogółu (Brawo! i  p raw icy ; śmiechy po 
nego, niema programu, nie mówi nic, bo nio ni< lewicy.) Od niedawna dopieru mieszkam w tej 
w.e Taki był sens Jego mowy. Te ogólnikowi stolicy, ale zdaje mi się, że ubliża się tutejszej 
twierdzenia illustrow ał potem szczegółowo — I klasie robotniczej, sądząc, że dałaby się użyć za  
przyznaję, że z znaną znajomością rzeczy 7; pe stafaż. Nie będę przypominał szanownemu posło- 
wnemi projektami rządu, mianowicie także pro-1 wi, bo to nie do mnie należy, co się rozumie 
jektem  o podatku budynkowym, nowellą o nale- przez stafąż.
żytościach skarbowych, podatkiem od cuki-n,' po- A nakoniec jakiż jest cel tej wielkiej dy- 
datkiem od nafty, od gazu, podatkiem grunto-; sknsji ? Panowie, byliście łaskawi powiedzieć: nie 
wym itd. Proszę was, panowie, a spodziewam I możemy głosować za ustawą, która upoważnia 
się tego po waszej objektywności, postawcie się‘rząd, jak zwykle; do pobierania podatków przez

Z lwowskiej Rady miejskiej.
Posiedzenie 16. grudnia. Obecnych radnych 61. 

Przewodniczący, prezydent miasta dr. Gnoi&tkl.
Z powodn braku interpelaojł, przystąpiono od

raza do załatwiania spraw stojących ua porządku 
dziennym.

Dla zapewnienia aresztantom miejskim żywno
ści w r. 1881 przyjęto ofertę dotychczasowego do
stawcy Jakóba Pika z oeaą 6*26 centów za pofćją 
ciepłąj strawy i tyleż za.porcją chleba.

W celu pomieeeczenia efektów wojskowych rozpo
częte były układy względem wydzierżawienia magazynu 
zbożowego (kjń „Ppąińskiego) przy ulicy Gródeckiej, 
Gdy jednak er&rium wojskowe wycofało się n&teraz 
z układów, Rada zezwala na wydzierżawienie tego 
magazynu na własne potrzeby gminy, a to na prze
ciąg lat trzech , za opłatą czynszu rocznego złr.

Sprawozdawca przeciwnym był temu wnio
skowi, Rada słusznie przecież poszła za zdauiem 
wiceprezydenta. Dąbrowskiego, że dzierżawa korzy
stną będzie dla miasta nawet w takim wypadku 

dyby magazyn spożytkowanym był tylko na po
mieszczenie wojska w porze jesiennej, na co obe
cnie gmina do .4,000 złr. rocznie wydawać musi.

Przyznanie stypendji dla sierot ztundacji miej
skiej mniej gładko poszło, nie tyle z winy p. spra
wozdawcy ile w skutek niesforności chłopców, których 
listy w żaden sposób nie można było do porządku 
przywołać. Ale wiadoma rzecz, że ż  dziećmi zaw
sze jest kłopot! Stypęndjów miało być eztery dla 
chłopców i sześć dla dziewcząt, każde po złr. 72. 
Gdy przyszło do wymienienia kandydatów, sprawo
zdawca nie mógł połapać wszystkich: to tylko 
trzech się znalazło, to znów kilku nadkomplet, ten 
imię swoje zgnbił, tamten nazwisko zamienił, aż 
wreszcie po długich usiłowaniach wśród ogólnej we
sołości, otrzymali stypendja : Jakób KruUcki, Sta
nisław Smuszowicz, Stanisław Miller, Józef Zimny 
i Józef Świątkowski, Emilia Weberówna, Franciszka 
Gajewska, Leonia Disel, Małgorzata Fiala, Domi- 
cela Malinowska i Teodozja Lewandowska. Już po 
zapadłej uchwale ,, r»d, S i.e r  o .o j ń ff k i gorąco 
pj7zemaw(ą 'atypfipdjęni , dlą.iSirupzówicsa.. Cała
sala śmiechem wkbucha. * , ,  ^

Placu
'  ifliĄgfęŻpMać. nową licytację 

l. Jiątwyżąjr, ęfiarow^nej przy
‘̂ h c e ra fJ J  (loiĄi^dzy ójęrentami z;pierwszej licytacji.

.PraWoi prophiayi w,Małp chowie z pozwoleniem 
'wyszynku w omztelneąi zabudowaniu, wydzierża- 
r wiońó na lat Ś .dotychczasowemu dzierżawcy p. 
Nachszlagerowi za cenę po złr. 650 rocznie.
; Dla zaprowadzenia należytego ładu w stosun
kach £miny z towarzystwem Triestina-Tramway, 
dawniej już uchwalono ankietę, w skład kfórej 
oprócz delegatów komisji- tramwajowej wejść mają 
i inne osoby zaproszone z po za grona Rady. 
Do ankiety tej namiestnictwo wyznaczyło radcę p. 
Lachowskiego, jeneralna komenda komendanta pla
cu, kółtej Czerniowieeka inżyniera p. Walewskiego, 
p. dyrektor policji zapewnił osobisty swój udział, 
od kolei Karola Ludwika nie nadeszła dotąd odpo
wiedź. Sekcja wnosi, aby komisję tramwajową wzmo
cnić przybraniem trzech członków Rady, pp. Galla, 
Fecktera i Radwańskiego. Rad. S n p i ń s k *  rśidzi 
zaprosić • również jeneralnego dyrektor* Tramwaju, 
a rad. P e n t h e r  proponuje nadto wydelegowanie 
ładnych : Moehnackiegó, dr. Zuckra i Sapińskiego. 
Wszystkie te wnioski przyjęto.

W załatwieniu pretensji p. Józefy Holzapfel o 
zwrot sumy złr- 1-600 należnej jej ze spadku po 
ś. p. Romanie Ducheńskim, Rada odsyła petentkę 
na drogę prawną', mianowicie dla złożenia przysięgi, 
mogącej być jedynym dowodem rzeczywistości'tej 
pretensji.

Od legatu dla tejże p. Holzapfel, zapeWńiają- 
ceg° jej na dożywotni bezpłatny użytek mieszkanie 
złożone z 2 pokojów z kuchnią i złr. 40 miesię
cznie, przypada bezpośrednia należytość skarbowa 
obliczona na złr. 780. P. H. wniosła podanie z pro
śbą, aby podatek ten uiszozono z masy fundacji. 
Sprawozdawca rad. K u l c z y c k i  imieniem komisji 
fundacyjnej wnosi odrzucenie tej prośby, a uczynić dla 
petentki tylko tę nłgę, aby zapłacić w jej zastęp
stwie należytość skarbową i następnie ściągnąć od 
ńlS. mitami w ciągu lat' pięciu.

Rad. D ą b r o w s k i  zbija ten wniosek jako 
wprost przeciwny duchowi testamentu ś. p. Ducheń- 
skiego .W tąatamęucie-Jtym bowiem węęażnie yo- 
więdzianoj źe^p. Hdfytaprel otrzymywać ma ądie- 
sjątr-z góry złr. 40'^f-dadanb nrarilną prośbę, Ba h y 
j e j  n i e  r o b i ć  ż a d n e j  p r z y k r o ś ć  i J. Te- 
stator nie mógł przewidzieć, że opłata będzie aż 
tak wysoką — potrącanie z pensji p. Holzapfel złr. 
12 miesięcznie na tę opłatę, byłoby dla niej pader 
przykrem, a jednocześnie byłoby naruszeniem wąli 
testatora, zalecającego bezwarunkowo wypłacanie 
jej złr. 40. MoWca wnosi przeto, aby należność 
skarbową od legatu p. Holzapfel uiścić z majątku 
fundacji.

Rada zgodziła się jednomyślnie z tem zapa
trywaniem.

Na urządzenie giełdy pieniężnej i towarowej we 
Lwowie, Rada wyznacza datek po złr. 150 p rz jt  
lat trzy, pod Warunkiem, że urzędowym językiem 
na giełdzie będzie język polski.

Szpitalikowi małych dzieci im. ŚW. Zofii przy
znano w myśl dawniejszej uchwały (a r. 1874 sub
wencję Za r. b. złr. 899, nadal zaś subwencja wy
nosić będzie złr. 1.000 rocznie.

Następnie rozpoczęło się tajne posiedzenie

miejscowa i zamiejscowa.
Dnia 17. grudnia.

* Powietrz# dziś prawie wiosenne, niebo jasne,
pogodne, termometr wskazuje -f“ 3° R, —- Wozo*

m



W Za :iń eni> nie możns b£ło. oglądaj ? . p o
wodu póbin ur.ief’ wieczv*a. Ciek iwem będzie mo
że zestawienie dat odnoszących się do panującej

ev .>y\różuycli punktach Europy.
T lYjłzięj ku poł nocy wysuniętym punkcie, w 

UlujbjrjH w dniu 15- ,b. m. było 19 stopni zimna, 
w PfctersLorgu iin to p n i zimna, y  W arszawie— 6 ", 

4<-.«£Ury£u H* 8 " . w Brindisi, na zachodnio - połu- 
Iniowc^i WybrZęźu pięknej Italii -f- 15" K

. * ;  PierWSŁn próba muzyczna tańców karnawa
łowych odbędzie się jutro, w sobotę, o godzinie 4. 
popołudniu w teatrze lir. Skarbka. Program nader 

' urozmaiconego koncertu wykona orkiestra wojskowa 
50 jmlku piechoty hr. Gondrecóurt. — Program 

, --.'l) Polofiez (dzieło pośmiertne) kómp. ranka...2) U- 
wertuba z opery ..Wilhelm Telł“ komp^ Rossiniego: 
3) , l^ylady4-, polka, fraucuzka kom. Cą Fausta. -4) 
„Je"anńe, Je ,.nnette , Jeannetton“ , kadryle komp.

5-) Warjacje z motywów węgi irskiel 
ba trąbkę aomp. Eckharda. 6) „Wieńce myrtowe", 
walec komp. U. Weinrebs 7) „Na Wawelu11, ma
zury komp Tymi lskiego. 8) „Scena z baletu , ran- 
tazjc La skrzypce komp. Beriota. 9) , Modeuilder11, 
komp. J. Bopfa. 10) .„Podolanki“, dumka , k ‘>łony 
i l  komp. Tymoiskiegc, 11) „Poutpurri koncertowe11, 
komp. J  Hapfą 12) „Żwawo naprzód14 -j ilop-polka 
komp. E. Strazjsa. ♦

* Ł Twarzy •{w a lekarskiego. Dała- 4 ,t>, m. 
odbyło . 4ę si yc^ejne posiedzenie oddz. lwowukiege 
Tow. lek. gali a na -któreir międfy inni ml uchwa- 
'kme w -czasie irtiźają; 3go jię l&rnawnła ju iąd z ff  
jak /iwed dwoma laty bal lekarzy na dochód fun- 
dt* en ku wspieraniu wdów i sierót po lekarzach

, N astępuj posiedzenie idbędzle się dnia 18. b. m.
■ ;':<&& zatu-on n .  2 . piętrze o godz. 6 . wieczór.

ZgiuiOaazenie Towarzystw polltechmcznc-
j j  oub Izie się w robotę dnia 18. grudnia b. r. o 
rodzinie 6. wiectorem w sali rysunkowej muzeum 

"uzemysłowego w ratuszu. Na pjrządk" dziennym:
‘ ■' ;1. Od .ytanie protokołu z ostatniego zgroma-

-rf- ł .  Wykład p. Bal la „o naszych pogrzebach11.
bu Walonki

* Helena Modrzejewska »yst jp iłi poraź pier- 
’?%szy dnia 11. b. m. w Londyńskim ,Theater Court11 

w^dramacie „Adrjanna Leco ivrenr". Tryumf jej 
j?. przeszedł 1 przewyższył powodzenie, jakiego docna- 

, w „iramb Kai ieliowej11, „Marji Stuart11 Grę 
tiw ą  wy wołał* ogólny -entuzjazm, a trertetyczne o- 

klaski towarzyszyły jej grze od początku do końca 
ztuki.

* Rozprawa sądowa- ju tro  w sobuię, o godzi
nie pół do czwartej odbędzie się w sądzie kannym 
rożpilwa 'publiczna z powodu konfiskaty Nowin. 
Przedmiotem konfiskaty był artykuł o postępowaniu 
■yładz w 'sprawie listopadoweg i obchodu. Ze strony 
.edakcj' stanie w obronie artykułu poseł Tadeusz 
Romanowie z.

‘ * TOhcert- Na dochód Towarzystwa ku wspiera
niu słuchaczów wszecunicy rygorozantów i ausknl- 
tantó; w ga.y odbędzie się dmoi 19go grudnia b. 
r. w wielkiej* mli ratuszowej pod artystycznej 
kierownictwem pana dyrektora Karola M'knlego, 
i  w,^ółbdziałeiL p.Tiien R. S. I  I Ż , oraż pp. 
Biadcmana, WoHnuua i M., tudzież choru męzkie- 

igo Towarzystwa muzycznego. - Bilety są do na
bycia w kantorze p. S. Stroh ul; Hetmańska 1. 6 , 
oraz w cukierniach pp Kosteckiego i Rottlfindora, 
Łndzież wieczorem przj kanie.- »

“ W Stowarzyszeniu, ręjtodsiefuiapw 
; podług ostatniego z., tttynię-,, 

cia i ?,chunków #óżłti nieprttWiłłWoścl kakWe, po-: 
łąpg-me p * 8D*ata uW łijii? Ł̂ óre’- jOwłjy dotsp *ue- 
Tnfturom * b jia  nieiiględność da
wniej 8zydf Narządów Mer") g .•bpod&owałj* jfS£ 1 
H y lfl i ^ i i y ^ ^ .2 <L.̂ ^ d i ^ t t n r-r.el- •

■*”*" ntjBfpWi f f ł  powó-*

.Gniazda ■■ okazały się podług

rtowarzyszenil _ 
dzen: i, i - na. dobr^.

S y f l^ W P V % « ra « im c i. ’« o ,  fP ileoaf'p--&zi0 i]tovi 
przy zblńbąMcew- m  : ń ^BonudeakiO « M y - 
t^ i p>-zeapn^ść Ą e le g ię ,; jpby, .*ęwłiui&b s J w y
% *ł ci: łtfiftj&ęftWiadeić M bi»r*'lą»o^d«W ‘ - 8zftjeu
pełną is i  «>agf w i s  ąi^Wzmujjfcjjf® ai 
ieg. M & eatk idfei taft^oh <*' 
kwotai nie da y.

Pomnik Pra,.  ̂ <
• ‘ i ■

tjjora. Praoa około ustawienia 
. pomu kd A rtu ra^ N itt^ e .« m kościele Ou. Domini
kanów postępuje szybko, i prawdopodobnie w przy- 
■zły —terel =t. j .  21. t m nastąpi uroczyste od
słonięcie pomnika w połączeniu z źałobne-a nubo- 
łenst-wem. B iust szczegóły poda komitet w pla
kat? oh.

* Z Jzby sądowej. Dzisiaj w południe zapadł 
wyyi k w sprawie p. Daniluka, redaktora pisemka 
robotnic*tfg( Praco , oskarżonego przezp. W Żaak‘ 
tutejszego majstra stolarskiego, o obrazę honoru z 
iow dn, iż w rzeczonem pioemku Pi acą umieścił 

ko_ fsponaenęję, charak^^-yzującą w ujemnem świe
tle  . óbcboużenie się p. Ź aka z rohotnikami- i ro
botą. Rozprawi, “dbyła się przed sędziami przysię
głymi pod przewt dnictwoni radcy p Wesołowskiegn 
i ttwała półtora . nia. Sędziowie przysięgli odpo- 

Iwiedzieli przecząco na wszystkie posta1 one iw p(y- 
mnlą, a na mocy lego werdykti sąd nwoJuił p. Da- 
ilrfSf*, »d oskarżenia. W imieniu oskarżyciela wy- 

Itę^t .ał dr. Kró\yezj'iiski, oskarżonego zaś bronił 
Srymównle dr. Dulęba.
\ * OgłOi uje. Jeduym z głównych czynników

ihbuiic ej pomocy sanitarnej na placu boju będą: 
^Delegapi ozer^oneg- Yrz^ża1, od ich nowiem u- 

-łdolnienia,„roztjapnoćoL/ poś—ięcenia zależeć bę- 
cz^j ftower-yśzenie czerwonego krzyża zdoła 

pa lu j  boju rozwinąć zbawienną działalność.
Zadąniem delegatów równie ważnsm jak  za- 

Bifytnę.mT^edzie, poświecić się na usług' -rannych 
i eHbrjtiii' na placu bólu , ) '  tak np. konwojowanie 
t unycli lub lltanspc rto w, zarząd magazynów Sto-

Do „prnwowania syssu bowlążków: szeŁ^gói-
nie pożądani Są byli oficerowie, którzy nie są już 
do czynnej służby obowiązani, ani też uą Wypad ety 
wojny ,-uie są do żaijiiej służby przeznaczeni, lecz 
którzy z drugiej strowy ja t o oficei'owie . j m j  -słu
żbą lub w' pensji posiadają fesicre charakter ofice
rów', jednak również i inne osoby, które zechcą 
podjąć się tych obowiązków, mogą być ’ ba.dzo J- 
żyteczne.

Delegatów mianuje na przedstawienie zarządu 
przewodniczący związku austrjackich stowarzyszeń 
czerwonego «.rzyźa. Niniejszem zaprasza się wszy
stkich tych panów, Którzy chcieliby prżyjąć na sie
bie obowiązki delegatów', by swe pisemne oświad
czenie dj biura zarządu (ginach namiestnictwa) y 
n a jk ró ts i m czasie przesłać zechcieli i  w tern o> 
świadczeniu wyraźnie wymienili, czy obowiązki .de
legatów chcą wypełnkić beż żadnego wynagrodze
nia ze strofy Stowarzyszenia,’ lub też za wynagro
dzeniem " z ?  jakiem? Oświadczenie jniałohy wa
żność na rok 1881, czynność :ae sama Delegatów 
rozpocznie flię dopiero w razie mobilizacji armii. 
Jd  zarządu Stowarzyszenia pati. pomocy czerwc 
nego krzyża We Lwowie dnia i2 . guJn is  188(

Potocki.
* M M  . Dnia 13. b. m. rano o godz. 6 . na- 

czeiulk jtą c jik o le i Czernipw” ckiej v  Stanisławo
wie p Heinrich otrzymał tełwgrUm, iź w nocy z 12. 
m ,, 13 pnd stacją Markowce, ośmnaście wilków na
padło 4a>Jbudkę kolejowego lróżnlka Skibińskiego 
1 Mtlgi -!*M trzymały go w taki im oblężeniu, źe 
ten vyyjść nie mógł do służby. Dróżnin zabił dwa 
wilk* .reszta nad rankiem rozpierzchła się do lasu.

* Nlens jak W A m eryce! W  pewnym amery
kańskim dzienniku czytamy anons następujący: „Po
trzeba ’la i*ewreł familii przyzwoitego dziewczęcia, 
Niemki d< lekkich robót domowych. Bieliznę otrzy
ma od służb„<lawców Przv kuchni niepożaiu,5 > go
spodyni, w razie gdyby służąca tego sobie życzyła, 
pomocnej ręki noszeniem drzewa i węgli Zaj
muje się dorosły syn go spodarstwa. Woda ciepła i 
zimna, jak l W a t  e r  c l i  s e t  żłtąjdują się w do
mu. Dziewczyna będzie mieć Kazc.e popołudniu wol
ne do dyspozycji, a niedz.elę prawie całą, gdyż 
wikt bierze się z restauracji. Gdyby przenosiła mu
zykę nad popołudniowe spacery, może używać sto- 
jącegu w „parlorze11 p;anina. Wynagrodzenie mo
żliwie najwyższe.1 Możeoy się dało zaagitować emi
grację naszych sług do Ameryki.

* Redakcja „Neue frele P resse" otworzyła w 
kolumnacb tego dziennika rubrykę stałą, w której 
,w sposób najzjadliwszy występuje przeciwko wszel
kim moralnym i materjalnym interesom kraju na
szego, bezczeszcząc zarazem wszystko, co jest naj- 
świętszem i najdroższem uczuciom naszym.

Z obowiązku przeto przestrzegania kraju przed 
wrogami jego, nazwać musimy czynem niepatrjoty- 
cznym, a nawet krajowi wrogim, ktoby u nas od 
Nowego roku trzymał Neue frc ie  Presse.

* S ta tystyka po«*toiwa. W listopadzie b. r . 
nadano we Lwowie ł'95.401 listów prywatnych 
niepoleconycb, (m ięd^ temi 5371 do adresatów 
w miąjecU , 62 179 kart korespondencyjnych, 
19.725 posyłek pod opaską, —-  7125 posyłek i  
próbkami — 171.429 egzemplarzy gazet, 75.8al 
listów nrzędowycb, — 37.273 listów poleconych,— 
6 .1 12 przekazów na kwotę 199.876 zł. 36 '/, c., -  
29.927 posyłek wartościowych fmiędzy temi 9."21 
za pobraniem pocztowem) w kwocie 91.743 zł. — c.) 
Ogl jui 60o.986 posyłek, zatom-o 103 więcej niż 
-w listopadzie r. 1879. ’

Nadeszło zaś do -Lwowa : 143.795 listów nry 
watnycb ‘ niepolftcó lycli, 53.111 kart kurespoudc-ac., 
27*12' ..^ sy łe k —Vfid 1 ’ską — 472* powłok i-
p rbckam ij_27ęgąiU fe lśii-zy  gazet

L42-- listów‘ W
prób)

"itov. urzęduw^cih 
'4.101

'^clylek
i) ranku
376.705, #  ttem < 230-4'Więcej niż ląstopk:r-etyii zet«
tĄłegc ■ •• :

.* rfiadompści pdjicyjne 5 dnia lt(, grudnia: 
Skntdzióini, r ' 7 wozu na placu Krakowskim
Worek, w którym się aBajdowało 3 głowy cukru 1
kilo pieprzu, kilka funt. świec i iuue towary kolo
nialni Pinu E. O. -z pomieszkania pod 1. 38 
przy ulicy Gródeckiej srebrny zegarek oznaczony 
wewnątrz na tyopercie nr. 99, lub 66.

Straż policyjna aresztowała Pawła Kohuta i 
Katarzynę Symiszyn, poszlakowanych o kradzież 
świec pai aflnewycli dokonaną w magazynie na Znie
sieniu.

Pan F. zgubił w _orożce czarną laskę okutą 
w chińskie srebro i oznaczoną literami 0. F.

Ogień kominowy wybuchł w domu ppd. 1„ 6 przy 
olicy Kościelnej został jednak wcześnie ugaszony."

-e Stryj d. 15. b. m. (Rocznica listopadowa 
Stowarzyszenie „G w i a z d a Jak gdzie indziej, tak 
i. u nas święcono uroczyście dzień 29 listopada. Do
noszę o tem może zapóźdo, •. ale lepiej pożno, niż 
nigdj Już -dwa dni naprźód zapowiedziały plakaty 
io się odbędzie źaioKne. n?bożeństwo wr kościele rz. 
:at. a komitei do uczczenii pamiętnej rocznicy do

łożył starań do uświetnienia -behedu
O godzinie i rano d. 29. listopada był lfości^ł 

przepełniony nublicznośc*a różnyelr sta.iów i Vry 
znań. Pospie -ayli nie tyi":o debrze mybiąoy tusinJ, 
aio i żydzi,, óy westchnąć za duśż. tycbj Itó rzy  
miłi jąe gorąco ojczyznę, ltgłi w 'Loju

Na umyślnie na tęn cel 'bardzo gustownie usta
wionym, katafalku stał? trumna, a niej .JlźSfa sza
bla i cpapka jednego z wet^jmów z r. 1831. Spa
dające z poe ti’"mny nakrycie nosiło wyszywa., : 
" ‘Sitey walk V r. 1880-4 d l  stoczónycn, a w oko-

-10 katafalku Dyla brffif, w’ kozły ustawiona. W gło
wie trumny na p.ękiue ułożonych pałaszach stał 
ńerb -polski Lit wy i’ Eiusi, na którym był umie
szczony wienigę laurowy z wstęgami noszącemi na
pis : „S to larz ;! -icnia Gwiazda11 bohaterom walk w 
r. 1830 1 : - ■’

. N at- ństwo z 'ielną okazałością odprawił 
prdbószcż kś. E.araśiewicz w asystencji dwóch z po 
bliźa przybyłych księży. p 0 nabożeństwie odbył się 
akt uroczysty w sali Rady gminnej, t. j. wręcze
nie medali 3 weteranom : Wojnarskiemu, Kieszkow- 
skiemu i śisencowi,- ;:tórzy v pos'ród nas mieszka
ją. (Bise-z kowal, jest wy zupina ew'angielickiego i 
Niemiec)

Wieczór o s odzinie 7 miał w lokaiu Stowa- 
l-zyszeria „ww.azdy11 -odczyt jeden z członków p. 
Antoni Naglickl. Zebr^o się, około 6C osób ponaj- 
większej częśc. stanu rzemieślniczego i mieszczań
skiego. Wedle ogólnego zdania prelegent wywiązał 
cię ze swego ^Zadania znakomicie.

Po odczycie.deklamował „Redutę Ordona11 czło- 
nei;' p. Michał Szybejko, zaś wiersz „Dwaj ranni*1 
p. Różycki.

W końcu nastąpiła mała przekąska, przy któ
rej odśpiewano kiłkn; pieśni jak  „Lew liście z drze
wa11, „Wstańmy óracia wraz“ , „Lzitiaj rocznica" 
jtd., a także 1 kiłtfL ruskich pieśni, poczem p. Twar- 
dyjewicz zadeklamował z wielką znajomością rzeczy 
„Kaspra Kalińskiego11. Tak tedy dzień 29. listopa
da był u nas święco ly uroczy de, jak  dla synów 
mających wiarę w dobrą przyszłość ojczyzny przy
stało

Uważam za stos ,wne wspomnieć słów kilka o 
Stowarzyszeniu „Gwiazdę";

W roku 1870 założył p.  Szczepan Wicherek 
stowarzyszenie, mające na celu oświatę 1 wzajemną 
pomoc dla mieszczan 1 rzemieślników stryjskich. — 
Stowarzyszeni" to ozwijało się bardzo pomyślni"), 
urzed dwoma jsdnak laty ludzie egoi cl i niechę
tni przyszli do sie*u 1 to co praca i miłość ludu 
urządziła zniweczyli. Stowarzyazenie jupadło a człon
kowie bez sternika powoil ns ępowau, aż wreszcie 
stała lię rzecz nie bywała, ie  stowarzyszenie niby 
istniało 1 lokal był najęty, alb członków nie było 
i fundusze znikły

W październi m b. r. udało się staraniem p. 
Naglickiego urzęd -ika kolei, źe kilku jego kolegów 
i kilku maszynistów przystąpiło do stowarzyszenia 
„Gwiazdy" a za tym dobrym przykładem poszli i 
rzemieślnicy w ars tal ^w kolejowych. Pau Naglicki 
wlał nowe życie w stowarzyszenie, bo nadał mu 
nowy k.ernnek i zasilił członkami nie ząpoznający- 
wi dobra własnego i dobra kraiu.

Dnia 12. t m. odbyło się walne zgromadzenie 
Stowarzyszenia „Gwiazdy", na któ.em zdawała spra
wę dotychczasowa dyrokcja i zajęto się wyborem 
nowego wydziału i zarządu.

Ze sprawozdania dowiadujemy się, że należy 
obęcnię 90 członków do stowarzyszenia, między 
którymi jes' 40 z kolei, że majętek wynosi ikoło 
1500 złr., który składa się z wierzytelności - człon 
ków i że rząd za 8 lat odratn podatek ,od docho
du wymierzył. Curiosum!

Ustępujący zarząd nie był w stanie bilansu 
przedłożyć z powodu niedokładności K-iiąg stowa
rzyszę aia.

Uchwalono zmienić statuta, które ani z dnehem 
czasu, . ul z potrzebami członków nie zgadzają się 
i wybrano dj’rekcję : p, Antonlegi NugHokiego ja 
ko  ̂dyrektora, p. Jakuba Krasińskiego jak" skar
bnika i p. Władysława Inaczyńskiego jako sekreta- 

weszli: p.  Mierczuk, p. Pietni- 
p. Szajn, p. Tarnawski, pi Igli-

rza. Do wydziału 
cki, p Tuczopski,
ckij p. Blairn, J j jf i^ ie ^ c z  i, p. ^Hucńiśkt- Wyjór-

rlniń nam ty-iunranpio - on m i t n \ i r orAMSSł -m y -

0 cenach zboża i pi*.duktów, zrealizowanych na pli  ̂
cu i.i’o«’skim, w ciągu ubiegłego tygodn.a 

ież opłaty akcyzowej,)
(Rorzec pszenicy 77 klgr.,, żyt 73 kjg.„ ję

czmienia 64 klgr., owsa 45 klgr. hreeżki 6a klgr., 
kuknrudzy 82 klgr., prosa 82 klgr., grochu 82 klgr., 
koniczyny 82 klgr.) , . jr «

Z b o ż a  za 1.0O kilogramów Pszjtmfca ló  — 
db 10 75 zł., — żyto od 9’20 do 10 — ’ zł. — ję. 
szmień od 6 10 do 7*25 zł., — owieL od 5 60 do 
6*75 zł., — hreczka od 6 50 jo  6 90 zł., kuku 
rudza zesżłoroczua od 6 40 Jo 7*i0 zł., — kuks 
rudzs nowa od 5 85 do 6*50 zł., — proso od 
5 75 do 6 ' — zł.,, jagły d —*— dn — -— zł.

Z b o ż a  s t r ą c z k o w e  za 100 kilogramów : 
Groch do gotowania od 7 —  do 10*50 zł., — grocn 
pastewny od 6* -- do 8 "— zł., — soczewica od

— zł fasoia od 9* — 
8"—* ił., —

do 11*50'"Bk,- 
wyka od 5*20

— do 
bobik od 7
10 6 — zł.

N a s i o n a  za 101 kilogramów: Koniczyna po 
20 do 52 — zi , najprzedniejsza od —•— do —  — 
zł., poślednia od -—*— do —-•— zł., -- tymotka 
od 18— do I® zł,, — anyż not. o i 36*— do
37*— zł., anyż płaski ud 86 — d« 87 -  zł., 
kminek od 22*— do 26 50 zł.

N a s i o n a  o l e j n e  za 100 kilogramów ; Rze 
pak zunowy od 1130 zł., do 12 — zł., rzepal 
letni ud 10 60 di l l '~ 2|  zł., — rr°pik zluowy o - 

r — do 1125 zł*, — .zepik letni od 10 76 do
11 zł., lni&nka od 9*60 do 10*25 z ł , — nzbie
nil lniane od 11*60 do l i  15 r ł„ — nasienl koi o 
pne od 6*75 do 7*— zł

C h m i e l  za 100 kilu^rtu. a 60 dw 7 0 ,zł.
W e ł u a zi. 100 kiloym.: od — de -j- %t
Spirytus za 10.000 litrów procent od 28 80  f

30 25 z ł ; na grudzień i kwiccit-ń 29 25 zł.

L ondyn  d. 17. g iu d n ia . P u łk  "97 io trzt- 
n ia i ł*ozka& udan iu  się z Gribrnltaru do I r -  
iandj ,,Lta ły T e leg rap h “ dow iaduje się, że 
■w gabinecie rozw ażano  m ożliwość ogłosze
n ia sądu doraźnego w niespokojnych d y stry k 
tach. . . .

W teatrze hr Skarbka,
Diiś, w piąteb dnia 17. grudnia 1880.

! S » * i  t e ,  v r i ‘V f i i O i
Kome‘dja w - p-ktach z niem Gustawa Mozera, 

przekład Cyryla Danielewskiego. 
Początek o godzinie 7. wieczór.

W sobotę dnia 18. grudnia 1889 
.. i: o godzinie 4tej po południu:

Raaodirt oiorwRzfi próba muzyez.
tańców karnawałowy i orkiestry wojskowej 

pułku hr. tiOhdreCouft.
G godzinie 7mej wieczór :

rtl g o l e t t o
jpera V rdieg .

1*rzyjeph^|r  J*ua 17, gmdnla 1880.
HuTipt EURor-EJSKl Di br. Kanri z Ko

łomyi. O. “jjboi-io z i Stanisławowa. K. Jaworski z 
ToJa^ówkt

HC ANGIELSKI ■ X  de Nowina Kwiat
kowski i jtamieńca podoi.

. HOT*L W iRSZAW SKI: A. Rodecki z Ba-
zonbzyc.

hOTEL L a ZARUSA : St. Antoniewicz z Mo
skwy. F. Feliczyńsk* z  Doliny. P. Degler ze Sta-

„ T e l e g r a m y  U a z e t y  W a r o d o w e j . ^

Widdeii dnia 16. grudni- Posiedzenie 
Izby posłów; dalsza rozprawa szczegółowa 
nad budżetem prowizorycznym. P. 5i v a- 
w i r t h  wskazuje na podwieszenie wydatKOw 
i niedoboru, a i^dnak nic nie słychać o jo? 
szczednościach, o pozytywnym programiu fi
nansowym, o ustawieniu budżetu normałr - 
g o ; nadane Lftnderbankowi prawe- mogłyby 
się stać niebezp ecznemi.

Minister D u n aj e w s i i  bdpuwiada. 
Muszę bronić się poniekąd od ataków osobi
stych, mimo że czasami najlepszą byłoby 
odpowiedzią milczenie. To nie parlamentar
na broń, wytykać ministrowi, co jako po
seł uczynił. Założenie Landeibaciu w myl- 
nem świetle tu przedstawiono. Koncesję 
gruntowi* ie rozbierano w komfsj. i l  a stowa
rzyszeń; i w porównaniu z imiemi Jankami 
temu nie nadaro żadnych nadzwyczajnych 
prerogatyw. Zarzutu, że założony został pie- 
niądzmi francuzkienr , p">jąć niep )d óbna. 
Rząd ostrożnie postępował. W koń eu uspra
wiedliwia miniiter, dlaczego zażądał emisji 
tak znacznej sumy renty papierowej. (Brawo).

■ Potem przemawiał Pfi r t f k r a n z ,  a na
stępnie hr. C 1 a m - M a r + i n i c w długiej 
mowie zbijał ł^uwTrtb'* To zarzucaj a. że 
y^kszość Izbi v jfśff h stcrij i -\ą ia
^jw ąw i»isL#afi8tw a  kieyuje,' ^*.

obywat»la zó :u% ir j ;dćbj,-"g -̂ pątrjotę
.. Stanisławowie .r/tropiła policja miejscę. 

gdzie, gry i]°za,*rtowe odbywano, ą  mianowicie w liu- 
telu „pod koleją" Zawiązało się tam id pewnego 
czasu towarzystwo podejrzanych obyczajów, które 
wciągnęło młodzież rfó siebie w owym heteiu i przy 
zamkniętych drz«’ia< b, obdzierali młodzież wydzie
rając im ostatki piciiędzy za pomocą gry hazar
dowej.

— 88 pogrzebanych. Tak brzmi treśl biule
tynu, który zawiadomi’ świat o nieszczęśliwym wy- 
p: Ltyu w kopalni węgla w Penygraig w bra l otwie 
Wales. D 'a są ' tej kopalni szyby, jeden w głę
bokości 413 di ?i 4 15 metrów. We czwaitek dnia 
9. b. m około 7. wieczorem zeszło w głąb 88 lu
dzi przeznaczonych do służby nocnej. O godzinie 2 
po półnoóy mieszkańcj pobliskiej na p&górkn koło 
kopalni Wożonej wsi Dinas iiraww jednocześnie ze 
snu zbudzeni stali przerażającym hukiem podzie
mnym ; oomy iudowane tam po wsiach nadzwyczaj 
silnie, zachwiały iię w kamienny di fund—ientach 
jak podczas trzęsienia ziemi. Właścicielk i urzę
dnicy kopalni tknięci złowrogi )m przeczuciem, po
spieszyli do koralń, gdzie oczom *cb przedstawił się 
widok stras-liwego spustoszenia. Wc icie di kopalni 
było iieijiożliwem, gdyż eksplozja wewnętrzna zni
szczyła z 'pełnie szyj, webodową ; dopier U godzi 
aif 7 nql ranem "JKopani wejście, sześciu ludzi 
spuściło się w głąb kotlin), Wszystki" chodnik'* 

-znaleźli ziuypa ie, a p )d grudami zawalonych skle 
picu i umżga nk bw -u owdzie zmasak"owan. ciała? 
-oboim. o w- Dotychozas wyc'obyto zwłoki 20 nie
szczęśliwych.

Ć- ------- —

wiadomości iterackie, naukowe i artystyczne.
kW. dnia 16. grudnia, Spfr a*W oz a n ite ty- 

goduiowe lwowskie. Izby handlowej i przemysłowej

"Wiedeń 15. grudnia.,

i uśrSła „ ju j  Mbg fflU- 1 
*«twit i(ai IDO żfr/)

feenty ,r bank. 5 pro. '
f t t e l  ze : ,

Jśł-w.a.
- ee~ —

w **» '__
BKi' łL.t  Jf n * * * *i t t f  auBt.iwm po 1-iOW. B̂ pr.

► 11 pre. . . ,

Jp i.idein.iizacyj»<e 
rT* i« 0  złr.)

;|uu<> publiczne pnplery.
-glwaka ram# ałofft frpr.po 

JjltSfr- *łr. w. a. . , . .
igtarakapoś. kał. po 120 ał. 

pri Matowa . . . ,
^ fi Mka po*, po 100 ...

reekapotycz kol; po4°/0fr,

Akcje i okowę.
U»Kio au»tr. po 201 i *20 ał. 
“ •aonorad. Aab Oe*. 200 zł. 
*“ iład kredytowy dla handlu 
_?* pranmyału . . . . .

ad kred. węgior. tOO tir. 
<1*krarz. eakont. nilaao-aułtr. 

** “ 0 . . . .

plącą | żąda

131S I&9 -  
W»«5188T5

,7225*7215 
4H50H" 
#*:« 87 74]

98 —*

Gb.icyjskl. u*, hipiuuąyny
po 200 ił. . . . . ;

Banku aust.-z-ęgie—k. ,g<, p,
aoa ałt . . . . - . »•■

Unionejt"*-fc PQ. lófś. ***.
Ve- śpenk pow- po 
'w led iila ' l 1-' "hkv'Jóiu ud* 

itr w, a ,'. . .

kolei.

97 —

110  JO

16 TD l i .  26 
107 60108 &

Uu 60*81-

287 30 
6 4 -

287 60 
26426

809 606

Jkęje
Aibrituta; po 20t  iłr. . 
AlflUdzkiej po 200 ałr. irebk. 
“ Iśbi ty ,  800 M „

: Ferdynai a  półnoonej po iOo
ałr. n k ............... .... ,

iTrs-oiaatyą Jóaefa po 200

Koli i gal. Kai Ja Lud. pi> 8(K
sir. u . k.........................

Morawsko • daląska (central,
po 800 »'r, . . . . .  

Lwowsko- Czerniow.»Jasaka
po 20i ł................... ....

J ustr. pół. aften. po 200 ał. sr.
,  y ,  l.B .,200  ,  

tudolfa po 200 «>r. srebr.
S. dmiogr. po 20t> ał. ir, a. ar. 
8t‘ seissnb.-Ge 00 ał. wa.
Sttdóiibn po 200 ał- aa. .

imway wied, po 170 ar. 
W ęgiersko-galinyjsk1 (Łupk.

po 900 złr. . . . • . 
Węgier, pólnoo.- soUod po 

200 alf. srebrem . • • 
Węgier, aaohodn. (Wełtb.) po 

200 ałr. w. a. . • . >

iłarą ■ *ądi 
<h*i w. a.

626 -- 82. 
114.201 4;

*49 2814y 0

16675 16226
203 201
Ml
180 —  

274-. 

1660

u .  
18060 

‘17960 
19

L I  50172
19i 

s, 26 
166 .5 
1 4 1 -  
279 75 

95 
808-

14460

147 76

19160 
28475 
167 76 
14160 
98025 
9676 

20860

145-

14326
16860164 —

i e  r* 6 y  v
(za 10r  złr.) ;

3odenorcd allg óster. 5pr. zł 
„ Bp w (3 ,st 5 pr. w.a.

; la l .  Tow. kred sioin.4-)f wa, 1
. ** -* ł. »  ̂S , - -

Galio. Imuk hipot 8 p’r. we 
„ ZaJj. kt w'0 1,6--;; ,  

Banlr austr *-ęg. m. 1 5 pr.
n n a  W. a. .5 a

Obligacje pien.sieńaty,ya. 
kol. (za 100 złr.)

Albrechta po BOD zł. ó pre,
srebr w. a. . . . .  . 

Alfiildzka po 200 d. fi pr.
srebr, w n. , . . . .

C .tka s  łlOu sir . sr. W. a. 
Elżbiety po o pre si'. . . 

o om. 1863 o pr. sr. w.
S s  1870 fi a a »

_  » 1872 5 „ v ,
Ferdyi -ujda pó1 I pro. m.k,

» a 5 » l l 1'w•
» * 6 a srebr.

Q a?, B L 10 zł. 5 pr. sr. w .a, 
a *i . em. 5 pn
,  III. em. 1871 fJU0
a IV. e. s 800 zł. 5 pr.

Łwow.-Cser.-Jass. I. em . 1866 
800 sł. 5 pro. sr. w. a. . 

Lwow.-Czer.-Jas. II. em 1807 
800 6 pro s. w- a. .

L' -Cze ...-T "■» IIT em. 1868 
800 ah 0 pro. ar. w. a . .

płacą 
złrć w. r-

116 75 117 oO 
00 -  10050, 
^ 2 !  93 

W O  98 
I102 4C .

SS | 98 6c

10210102 6?

89 60 

91 2690 76 
95 60 
W 81100 SO
98 75 -----

100 — 100 20 ioa -  
1 0 6 -  10660 
102 60 — -  

05 60 
103 75104 5 
1C? 25102 75

160 92 -
i

9625 6 76

9126 91M

•tWĆ-Uzftf.-Jaśs. TVt i8?2 
zł. 5 pr*. gr, v ą. ( 

RUilfe po 300 j- .w fe5pr.
irebr.'w. a. .

Rudolf en-. 1869 po “00 zł.
5 pre ir w. a. . .

H dolf> Jm.' 1872 p 800 zł. 
.. 5 pro. Jir. w. a. , 
Hedmiegrodzkii fa .jOsw. 

8 Prot
Pąpmry loteryjne

Zuktad kred . dla ban lp' «em, 
Klary P" i 0 złr. k 
Insbraokie prem. poi. . • 
K [lerioh po 10 za m. k. 
Krakowska po 90 ił. m. k. 
Uhla ika prem. pw! . . 
idsińsklo m, . . . , ,

Palffy po 40 sir, m, k. . 
Rudolfa po 0 alr m k. • 
K. t*'alm pu [0 ał. m. k. , 

nłnogrodzkie prem. poł- ■ 
St. Genois r.o atr k. 
Btanislawowska (potyozka) 

po x0 z!r, k. 4 . ,
Wsldstcin po 20 złr. m. k. 
W  idtaom kts po 90 sł. ® k.

Dewizy S-iuiesięczne.
Berlin i 00 mark . . • • 
Frankiurt 100 mark. . • 
Hamburg X) mark . . •
Londyn 100 fnb izterl. < 
Pary* 100 franków , . .

11—,  żąda. 
złr w ..—ry „ -

• aJP 8:'81
16. - 96 25- 
! 4 80 m  20 

9433 s ilb

83 50 8 ’

i 83 0 D4
4U * _
26 %
17 60 ___

21 21 35
33 50 94
39 — 4o
::8 15 88 76
18 — 18.%
60 r f 51 5023 m 33
49 ?b

i Ó0 35

24 75 25 75
31
39 | .<250

' [
19 76

67 6 57 70
67 Pd 57 70
57 60 57 70

U7 85 1J8 -
^  60 ł r  65' U l i

jedtiij alhr drugi®  ̂ * qu*4 
ftnać 1-iwica. jir ' bartLo uhr 
argu aeiłfów, i '
vrzćć praguib. I vz SflipĄa *  
wałku prowadzoną .będzie słaba hia-
dziojn iojści- ■ 
praktycznych.

Po erem §. 3 . ustewy przyjęto., TraTctat 
handlowy z Hiszpanią bez rozpraw zatwier
dzono, a ustawę o kasach zaliczkowych no 
krótkiej rozprawie według wniosku I z d v  pa
nów uchwalono — Miu.ste’ haddiu cofnął 
nowellę przeirysło i\’ą; i przedłożył i*ową u- 
stawę przemysłową. (Brawo!). TSTa wniosek 
Schonerera uchwaliła Izba postawić na porząd
ku dziennym sobotniego posiedzenia petycje 
w sprawie podatku gruntowego i wybory z 
górno-austij ickiej kurji dworskiej. "Wniosek 
St-irma, aby ten przedmiot usunięto z po
rządku dzienni go, upadł.

Londyn d. 16. grudnia. Pierwszy ba
talion szkockich str jelców gward"] T2 . bata- 
Uwn brygaly sśrzslców utrzymały i^zkaz u- 
d nia] się do [rlandji, Wszyscv urlnpnicy 
oddzi' ■ó_„ wojska kons^stoiąceeo w Jrlpitdji 
dostali' powołani nowych'órlopów^rząd*""aie
wydaje o i M V - i

Berlin d. 16. grudnia. „Nordd. Ałlg. 
Ztg.u donosi * Do R»dy związkowe padszedł 
projekt pożyczki 64 miuOnów dla poczt, te
legrafów, marynarki i arm_ związkowej.

Rzym d. 14. grudnia. Na dzisiejszym 
konsystorzu przedsięwziął papież ceremonię 
zamknięcia i otwarcia ust nowómiauowa- 
nym kardynałom Jakobiniemu i Hassunowi; 
zamianował kilku b'SKupó V, a  Jakobiiiiego 
sekri arzpm stanu * i zarządzoą f .dóbr pa
pieskich. - ‘.

Londyn d. it> grudnia. Pc pónToeie 
miu.strów z Windsoru odtył a się popołudniu 
narftd® gabinetowa — Druiri bata1'"  ‘itrżel- 
ców, znajdujący s’g właśnie w, firodaf ł  "Ma? 
ty'do Anglii, wysiędzie -ub ląc w Ir^ndj*.

i- 3 6 grudnia. Izu  wraliła
ponowni j budżet wDdług pieiwotń^^to Win* «- 
ma a odrzucua modyfikacje seiaru. Turrpiet 
wnosi projekt co in częściowe: vypraoa!aiiy

óbr koronnych. Zdaniem dzieiimkó-w, turec
ka iota w sprawie greckiej nie rwa woale 
mieć chara] teru groźnego. „Ąj^ncja ijava»a‘' 
otrzymała depeahę z ^uduy* doLjsjsącą, Żt 
książę Mirydytów Hod basza pod po^oyem 
umyślonym przez Derwinza basz za  Bkodaru 
zwabiony, zoatał jako więzień stanfc dę Kon- 
ataatyaopela wysłany.

Gałao d. 16. grudnia. „Poiit Gorresp. ‘ 
donosi, ż* większość delegató" w komisji 
urddunajskiej oświadczyła się za ustarowie- 
niem Jonusji mie. zanej poCt prze* rodnietwem 
A r8tro-J ęgier, czemu tylko dele gaci Rumu 

Bułgarji oponowali.

Pociągi kolejowe.
1 4 d ( B (  m i  .*» l w a w i k l e i o .

'ID C H O IJZ A  Z E  LWOWA:
DO KB-AgjOtf A : o godiiŃI* 10 a tn . 50 pnod północą 

po i^g Wpiessnyj o go( i  4 młn. 6$ rano pociąg 
ó»*ow yA ł whlpli j p laut po potndniu pociąg

b u  CMKN łW jńC; ..gAds A min. Obrano. nociąg*pri 
pic nr » gods. i  min., 10 rano, pocL& nięszany, 

11 min. iu  w no . mięizai
DO POp7 rlŁOC'I3F8K: T głowpOCo dworer • o rod*. 6 

a >, pociąg pospiei_ny; o goazinis 19 minut 30 po
- ' -poład. pociąg mięszs1 '* C. f  od i. 10 min. 81 wieczór, 

poai - ięssuny.
DO 8TANI8ŁAWOWj* : na Stryj; o « lr 6 min. 57 rano

PR ZY C H  DZĄ )C L W O W A :
Z KR.aj*(&VA; o god 5 min. 40 rano pociąg pospie- 

'z n r  o gods. 9 mis 27 wieozór, pooiąg osobowy o 
fodr. 11 min. 20 praod.połndniem mięgzanj

Z PODWOŁOCZySK: na dworzeo tłówny lwów :i o go
dzinie 10 miu. 10 wieczór, pociąg pospieszny, o godz. 
8 min " 0 rano, pociąg mięszany, o godz •* min. 12 
po południu pociąg mięszany.

Z PÓDWułOOZYSK : n a  dworzeo w Podzamczu : o godz. 
8 min. 18 rano pociąg mięszany.

Z CZERNtOWlBG: o god Izinie 10 min. 5 wieczór, pociąg 
pospi. icńy-i e godz. 4. min. 5 rano, pociąg mięszany 
o godr 4 mib. >* pe' p*,łuciuia, pociąg mięszany.

ZE STANIUł^-WOWA: a 8tryj o goc.*inie S minut 44
wieczór

L w ó ń  Z Izby handlowej, 17. grudnia.
I. A k c j e  z a  ą z t u k ę .
(bet kąp ' ifliżącego.)

Kolei gaJf Karola Lud^iBi'.' . 180 283
„ Lwo*prsko-Czeriuoir^J*8a. . 170 — 173 —

Banku hyjjót. gąlici po 100 zł. . 29C 50 300
„  krOT/t. ■ galit.  pp 90( ałr. 250 255 ---

II V  spy_ i  a W #e i i l^H) złr.
(bpi 'uppuiń \ :eś#&9o.r , u u 

row k>e^ gajkL J .  prę^i w a. • 97* .9u 98 90
. Ly .V)*Łi Ił* 1 '91-lfl : 92 7-0

• Si r 9T JA 08 90
-  103 —

75

9 4

*38
GaUc. Za££ J i  pńjt 101 j 0 ‘103
. j;Aj m  Lfti* ty* d-Jji z h e- 5* . 100 zł- 
Ogótnjpro yśiiycz. ^akłądu

dla*cłalĄji i Bukowiny 6 pret. 92 
rV. G b l i g i  za 100 złr. 

"kgdPpUfc. ą ^ i e  gaśicryjakie - >■' 40
Obligacje komnn. Zakł. kr. wł. 6 „ lOl 
Pożyczka kj»j- z r- 4873 po 6 pr 100 50 
uosy niaśta Kraków: . . 20

,, „ Stańljłarfowa . 24 -
V. £ o n e t  y.

Dnaat holenderski 
„ cesarrM 

Napoleondor . . . .
Półimperjał rosyjski 
Rubel rosyjski srebrny

99
102
102
22
26

4<J

„ „ . papierowy
100 mai*ek ńiepńeckich 
Srebro . .
Kupony w srebr: e .

5 
5 
9 
9 
1

1 19’/, 
57 90 
99 £0 
99 25

53
54 
33 
65 
57

5 
5 
9 
9 
1

i ? ! '/ ,
58 70 

100 50 
100 25

63
64 
43 
75 
71

KURS GIEŁDY W IEDEŃSKIEJ. 
Wiedeń 16. Grudnia 1880. 

godzina 2 minut 30 popołudniu.
Losy kredytowe 183.50 
Anglo-Austr ■ 127 75 
Kolej Kai Lud ST7L - 
Kolej pob .d. - 9j> 8(j
KoloJ E lił ety 2(3.v- 
W |g . !No^df"to.J| j, 47.75 
Wąg. obi. p. w zł. 85.50 
Węg. ko1 ej zach 152.—
Ttenta wvg 6°/0 

la n k  **oin 
Losy węgier.

I?i9.87
I 4 l .~
1^7-50

V egier. kred. ak. 263 — 
Uflotiśbank J 1 3 8 0
No.*dbabn '4 8  50 
Kolei Alfsid. 08.50 
Kfiite. Lr. eter 171.25 
Wied. Oomnual. 117.75 
Galiz. indemnii 98.70 
Kolej siedmlog. i 07 60 
Losy tureckie 18 87 
Rot. rabei pap. ! 20  s/4 
Mark* ilemiecki —.—

n

H / e

UspidDhienle. spokojae,
Wiedeń, d. 17. grudma. 

godzina 10 m|nut 4) przed południem :
Akcje kredytowe 288.40 tynglo-austrjae 128.80
Kolei Kar. Lnd 281 25 Kolej Połudń 97
Uniionsbank 114 8n Napoleondor . 9 3 6 :/?
Rosyj. banknoty 1 21 Usposobienie: silne,

l*. lin d. 16. grndnii
goufina 5 minut 40 .̂o połnaniu:

Rusyjb Brok- 2 Q7 ,7 0  Uw i* jkgedyt. * 4 9 3
Lombardj 4 $ .  " • dkjfctóiiać 120.ł»C
Kolei Rmnuń. 54 20 Aui r. banku 17185

K a sa  galti).. T ^ f w r s ^ s tw  kredywwego
Kupuje Sprzedaje

L istr ząktiwne oprócz kupo* 
uót. >00 złr. po , 9 7  75 98 50

Lhrty r*vi twne oprócz kupo-
«6w 100 złr, w * , 91 35 92 —

Lwów, dala 17. gT dnia 1880.

. a d e  s ł  a n e.
D w a  r a g y  n a  t y d z i e ń  bedąie wychodzić 

od Nowego za I markę kwartalnie

99 K A T O J L W A "
aajbtanze pismo polskie na Górnym S»lązku.

Redak ;js FatoWcu prisi rodaaów o przychyl
ność i pomoc.

Polecam"magazyn H e n r y k a  Mf l l l e r a  ja
ko haj* większy t najtańszy skład zabaw i dla dzia
tek :bliwi i wracamy uwagą aa zabawki pomy 
ału jToebk

D< (Lrisiejsż ego numeri’ dołącza się dle 
abonentów zamiejscowych „Prospekt k°ię- 
garniJGPubrynowiicza S c h m i d t a . 4-



Poszukuje s i ę ^ i T K
meblowanego mieszkania o ile
możności na I. piętrze błiiko śród
mieścia, składającego się z czterech 
pokoi, kuchenki i przedpokoju, zaraz 
lub od 1. ityzznia  na trzy  do czte
rech miesięcy. 8708 1 -8

Zgłoszenia przyjm ują się przy  ul 
Akademickiej nr. 17 na dole.

Jako techniczny kierownik
egzamin?—«ny maszynista do ustawiania 
i  prowadzenia machin parowych, bormei 
s te r, kierownik przy kopalniach minera 
łów, nafty lab cegielni do młynów paro
wych nzdolniony człowiek i posiadający 
w tych kierunkach i praktykę i rekomen
dacja poszukuje umieszczenia. Adres S. 0. 
w domu Franciszka Moros, Drohobycz.

8714 1- S

L^low e T a ń c e  
Bronisława Rakowieckiego

Op. 7. „En carriere“ Galop 50 ct.
Op. 8. „Fanasmagoije“ Walce 1 zł.
Op. 9. ,,Dawne czasy“ Uazmy 64 ct. 
Razem w jednym zeszycie 1 zł. 80 ct. 

wyszły nakładem
K S I Ę G A R N I

Ka r o l a  W i l d a
we Lwowie ul. Akademicka 1.3.

Tamie na składzie Potponri, fantazje] 
i tańce z oper: Książątko, Dzwony z Cor- 
neyille, Boccacio, Zielona wyspa, Kadet 
okrętowy, Fatynica itd. 4083 1—6 

Najnowsze tańce Straussa, Tymol 
skiego, Lipińskiego i i mych.

P o m i e s z k a n i e
f r o n to w e

i lejnym salonem, kilka obszernych po 
koi z kuhnią i przynależ ytościami, suohe, 
ciej łe, do słońca połoione, z frontem na 
tr sy ulice, do wynajęcia zaraz z meblami 
lub bez takowych, przy ulioy Pańrkiej 
Nr 13, Kręcone Słupy zwane.

Bliższa wiadomość tamże i drągiem 
piętrze. 4106 1 3

Strauss,
Suppś, Offenbach, Gente itp. 

2 0
tylko za 4 zftr.,

1. Fledermaui.
2. Boccacio.
3. Der feekadett.
4. Sohone Helena, 
6. Teufel a. Erden.
6. Cagliostro.
7. Pariier Leben.
8. Leichte Cayallr.
9. Indig 

10. Rlaubart.

11. Dicbter u. Bajjer
12. Methnsalem. ~ 
18. fti ishorzom 
14. Schóne Gau.ua. 
16. Blmdekuh.
16. Robinson.
17. Fl)tte Bur.cne. 
1£ , e r/lin  Rom
II Orphet
20. Fatiniżn.

Powyższe 20 potpo i r pięknem 
i niei om wydania dobrym Irnkn. 

egauckie, nowe 1 poprawia, 
r  s o n  t y l k *  w  1  z ł n  

wysyła wolne od oła, i ' zaliczeni, u, 
lnb nadesłaniem gMówki

Hugo Thiemer w Hamburg-.
U66 1—1

przez
Przewyberne
.8  U E Z* sprowadzane

E R B 4 T Y
chińskie

a mianowicie:
*8*1 9- 1 Cen. »a */, kilo
T r . 1. T a n i n , iółtokwiato-

wa aroinat............................zł. 4.40
S r 2. J u n t o j c z a n ,  b’ało-

wiatowa arom. . . . . zł. 8.60 
Nr- 9. Nanslnym -, czarna aro-

3 z n ............................zł. 8 —
Sr. Ł  H ó a c h o n g , czarna

-ało nnrkot...........................zł. 2.60
" r .  5. C o a g o , .J im a  familijna zŁ 1.80 
Nr. 6. W y  n i . w U  z herbaty zŁ UO 
V 7. Wy icwkt z nąjlepsiyeh

-Jńm£................................ zL 1A0
KaWa po tanich starych eonach, 

uajtanięj w  handlu,
I t f .  J R ^ J U a i H e i M f

iot Lwowie, u Synku l. 42.

We wszystkich miastach , ize 
golnie na prowincji mogą mieć w 
całej anutr. ęg monarchii rzetelne 
i pilne osoby kpdego rodzaju, za- 
w*dn i stanu bez w ki idu, pewny i 
zyskowny zarobek ubojzny. Z dne 
przedsiębiorstwo loteryjne Oferty 
pod E .  E .  4 4 5  do: „Central-An- 
noncen-Eipedition“ O . Xj. D a u b e  
dk C m . w Frankfurcie n. Menem.

p o s z u k u j e  su.

K u n i a

R e a l n o ś ć
80 mózgów z budynkami, zasiewami i 
inwentarzem Żywym i martwym lub bez, 
jest do sprzed nia. 4015 2—3

Adres: A* B .  post. icst. Grybów. 
*/, mili od Grybowa odl tła ta realność.

Pyszny podarek świąteczny.
Muzyka w domu!!

370 kawałkó w 
n a  f or t e p i &n

r a z e m  t y l k o  I O  m a r k ,
8  najpiękn ej szych nweriur,

_}* najp- ki.mpozycyj Beethowenł, 
1 2 0  sł mych tań-ó-p,

15  nokturn, polonezów i walców 
Chopina,

1 0 0  najclubień. piesn Ind wj 3h,
1 7  wielkich iompozycyj salonow. 
4 8  pieśni bez słów Mend stohn , 
5 0  raju kawałków najpięl a, ne> 

Ws: Sie te 5 7 0  knwałi„w w f
eleg. wielkich ę o a r t - a l b a m a c h
razem .tylko 10 mrk.

dostarcza w n wych, zuptłnyoh i po
prawnych egz mplarzach , od dawn 

.jana księgarnia i skład nut
Moritz Glogau jun.,

Hamburg, Graskeller. 30.
AVI3: Zlecenia załatwiają . ra 

pobraniem lob nadesłaniem gotówki 
bez opłaty cła i pcd-ttlu. 3470 1 13

[wierzchowca],
ujeżdżonego, spokojnegt, osobliwie ciepło- I 
ohliwego, maści jakiejkolwiek, z wyjątkiem | 
szpaków, 6 — 8 la t . nie pod 16 miarę, i 

pięknej powierzchowności.
Listy z dskładnem opisaniem, ceną i 

miejscem, uprasza się do 22. b. m. tre
sować: O . I I .  poste i

T o rd -B e y a u
aineifOT nyny, 
u c n ń r .k r tty  etc.. 
UtBMfe koftor. na 
Wyit. Pow. 1878, 
W Pary km pp, Orne- 
rari et C-io, x n  
ioPSlysJe des Be* 
KU Arta, 15.—Wol 
Iswewie w  apf. P.! 
Mikelascka i tr»y- 
iaoowikiofo.

|!!!Trzy medaie zasługi i list pochwalny!!!^]
Znakomite powodzenie i powszechue uznanie, jakie ’’ ikaty moje wyroby 
mm w ł o s y ,  zniewalają mnie do p^ .ania do publicznej wiadomości, że

P I Ł I P T  O  W
włosom siwym i wypłowiałym po kilkokrotnem użycia przywraca piękny 
naturalny kolor. — P l l lp to m ,  nii farbuje, lecz tylko odmładza włosy, 
które pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pierwotną barwę. 

C e p a  O akom m  1 s i r .  5 0  e t .
l i n

B u l i a l t e r a
k a r e » p a n « L _ « t i ,

potrzebuje rzetelny dom. Tenżi musi 
posiadać d .» języki, t. j. polskf 1 
nicmieekł w słowie i piśmie, a pńsytom 
musi być obznajomiony ze sprzedażą.

Honoraijam odpowiedile zdolno 
śtiom; kaacjenowani lab tacy, którzy; 
obznajondeni są w prowadzeni* przed 
siębiorstwa maszynowego, będą midi 
pierwszeńztwo. WłMneręeznie 
podania w obydwa językach, 
podawać do: Jan Wychera, we Lwo
wie, ulica Gródecka, nr. 47, do dnia 
97. grudnia r. b. za pośrednictwem 
poczty. 4107 1—8

D J a m e n t y  K n ^ s t r a .

O  s
T istotnie pyszne kamienie posia

dają nieskończony ogień, Są czyste jak 
woda, i tylko pomocą próby dają się 

d prawdziwych odróżnić. Wysyłamy 
ez jjjłaty p r ta : FlerśoionU, im o 

złot dc~v sztuka po 8 i 4 zł. Kói- 
csykl, lite ze złota doubL pii_a 6, 6 
zł. za nadesłaniem należytości fi . >. 
Przy zamówieniu na pierścionki należy 
podiać objętość. 167 [ 6

Takie ze złot dojble guzik, lo 
półkoszulków z :anu miami 3, 4 ł. lite 
łańcuszki do zegar1-5w 1 szyję te złota 
najnowszych fasonów 8, 4, 6 zł.

Skład fabryczny biźnteryj: 
;:B A Z A j

W iedeń, P n ie rs tn w se  16, Wieaeń.

R3f=» fW  a l e
najsilniejsze wypadśńie 'losów m przei , ' ”óch tygodni njtray.
bulki włosowe wzniaeńia i do wytwarzania i porostu włoeów pobudic .Miej
sca wyłysiałe nieprzedawnione p«d dział" nem tego środka pokrywają się 

pięknym włosem. Cały flakon 3 sł. Pół flakona 1 zł. 6 0  ct.
ET Uniwersalny p ły n  przeciw łupieży.-*!

Łupież jest objąłem ohorobU 9go .tanu ikóiy, a lekceważenie.jej słabości 
sprowadia wypadśnie i *iw.».je włosów. Uniwersalny pi/n jest tak : aaki 

' -odkwm, ż* iedf”. flakon wystarcza na eałk'>wite usunięcie łupieżu 
: i kósztu;. tylko 1 sł.

R ig r e . t i  nn.
Pv Ałmiam doswiadcioaia ndoło się ni wynaleźć wyboruj środek uo i 1 
tychmiestowego farbowania włoećw aa trwały i piękny kolor esarny lub 

-rany; jozt on npołais niswskodlis^f ̂ i  t saitotowaniu bardzo prosty.

OtT  Nabyć można ®rć w Zakładzie także w apte eh ?p. Dyl- 
 egi Kraks wio ; łtoeher w Ssanisłmwowie-, Jamrogiewicsi Tarno
pola ; Zgó raMcgo l Gerthasra w Stryja i we wszjs iol pierw.łorzędnych 

•klepach galanteryjnych. 8877 8 - ?

X .  I U A T U W 1 S S
TO magister farmacji i  chemii sądowy we Lwowie, ul. Kopernika l. 3.

W o r t e g r t m r e
iabryki Schweighofera u Wiedniu, w do
brym stanie jest z wolu j ręki de sprze
dania. Bliższa wiadomość: nlicts Cterąż 
czym a, Nr. 16, I. piętro. 4034 1—3

N y o o r n ,
Wys.dwki z herbat

pół kilo zł. 1.40.

Koniak francuski
pod gwarancja za prawdziwość, przyda- 

jący się do kurx?ji flaiy.km 8 zł.

Rosolisy i Lit ©ry
a fabryki JE. hr. Potockiego

K a r o l  i U m o T i c z
ni. firn ws Lwowie. Nr. 1L

t>oln.
I be* wskakiwaniabsz lekarstw psssskadsńją ^

aiu, i  o! b«  shorćh M sigayu  |  
przerwani i Ł Jikh ib  wyłom wsdłag 
atpołnis sowoł motedf, doświadazo—»m 

nieiliesonycl wypadkac
litow y m? fm£*ir •świelo powstałe, jako te* W  

sała, nanunlnio, gruntownie 1 »svbH
Br. H A B TO A IS .

Pierwsze nagrody 
2 medale słotw.. Uwieńczone aagrodaini IPnrwsze nagrody 

8 medale srebrne

przez Wys. ces. króL rząd wyłącz, uprzywilej iwa.'
I i e y n i e n l e z s w e d n ew i e l o k r o t n  e w y p r ó b o w a n o

WAŁFCZKI 4o szczelnego zaniknięcia okien i drzwi
e b n  i l ą c e  « d  p n e e i ą t n  p o w ie t r z a .  ^

z barnhiy, polakierowane, kolorze białym i dębowym, sprzed..ją się po aa 
teńsijel cenach to: 8486II 8 1C
Cena białego eylinu :s lo okna 6 ct. za meter.
Cena koloru zer» ono- brunatnego i lębow(Be cylindra do okna 6 ct. za metsr.
Cen białego cylindra do drzwi 77» 13 ct. z meter.
Cena cylindra koloru ozerwono-brniuinego dębowego do dr^wi 9 i 14 ct. za meter.
Zaopatrzenie okna średniej wielkości w wałki białego k( ’orn wypada najwyżej 60 ct.

Zamówienia z pi. ńncji w wielkich i drobnych ilościach zał* riają iię jak 
najszybciej. Uprasza się podawać rzj zamówieniu liczbę oki i i drzwi celem 
przesłania odpowiedniej ilości wałków. Do każdej przesyłki d,ołączŁ się zawsze 
drukowana instrukcja, podług której każdy może je sam przytwierdzić do drzwi 
i okien, tak, łc bynajmniej me przeszkadzają otwieraniu lub zamykaniu takowych. 
W e  W ie d m J  Kolow ratring nr. 12 ic e k. nadteortoym składzie fabryetnym.

Ochrona przeciw c. k. . lecz- I oszczę-
zaziębien iom.  ków od przeciągu powietrza. ~ dność drzewa.

Stosowne podarki na Gwiazdką
Z powoda olbrzymich eapaoć ? w mojej

_ fabryce towarów ce srebra chińskiego^BRI
mrMdąję pyszne wTT.by • sr.br. eUłikl • ] idnnii ąj|« i ł.nich censeh. 

Zupełne Mmnlki seetnnn ns »»dnrl. Ir.U . pi-esłene.
Kmlńome co y :  8621 2 -6

r niej—t e r u  
sl. t.60 l^nS łyiee .

< łyżek .  i.M  S—
S netów . . .  m S.80 S.—
S włdeleów S.S0 S.—
I  aedśw desorei . .  . t  i -— U Je wldeledw deserenok .  Ł— 1.74

dktalrk ns neto 
1 nnkli 1 wnrseehn 1 enkiernleski 
1 »arf na masłe 1 sra llektarww

dawi el—t e r u.  ł. -  *.J»
. *.50. sso i-to, 15 — 10.-
»ł. a —.  8— 4.S0

S.SSKąjaewsty ganitar tyUtk de seUuatśw pn 1 *ł.— Faaska na pmpUreey łł.
DnłaJ pjarae tira, dskaiki aa kawa i herbi kro wałecki, i«rv.iiy do jaj,_kabki na wjkł»wac*«

i herbato, aaatawy slołmwe. iyrandi*ie, cm- luUwki ma 1 olej i wiol* imnyek

eiłćntn Iskarskiego fydsisi- 
w W lsćala Btadt, K ^ a h o rg e rg  nie jąk 
dawnie, lses Stadt, SeftargM M  *7. 21.

W yłem takie wyrsuty skórne, swę- 
żęaia, n y h w y  0 kektot, bladaezkę,

s& aT Ss r
I  w w e d y  m a i l -

***** kem -

artjkmdów i ta. a0 admmiowajaoo tamick oamaeli. . .WisyitlM e majUpiMffO ar*brm ehiii.ki.fe, ktoro bU naleły aamiomac a Uk awa- 
Mit srehroaa hritamia, mio kęd̂ eem nicaen imnem, tylke tynkowany blachy.__________

Pnedew ssystkiem  proszę sanw aiać 
6 sztuk łyżek, 6 szt. nożów, 6 szt. widelców, 6 sz t łyżeczek do k wy, 

wszystkio te 24 aztnk rzzem w elegan etui dawniej 20 zŁ te rm a  s l .  1 1 .5 0 .
ŻaMtnrieaia na Jebralea peestewew ma geUnrap natyenwiaat i enmenale,

E . P R E IS , W leń , Rofthenthnrm ńtra«ae N r, 3 9 .

H u r t ó w n y  h a n d e l  w i n

K a r o l a  W e r n e r a
w e  L w o w i e  p n y  n i .  S o b i e s k i e g o  1. 3 .

poleca

n a  św iąta<£ B
węgierskie 
austrjackie, 
francuskie, 
reńskie, 
mozelskie, 
malagę, 
maderę,
koniak 40T3 6—?

w i n  a

BIURO WYWIADOWCZE
Julji Wśtoszyńskicj

B y  n o k ,  I . * 8 .
ma do polecenia nauczycielki, rodowitj 
francuski i nauczycieli. Pośredniczy t  e 
w sprzedaży i wydzierżawieniu realności, 
tak we Lwowie jak i na prowincji, ró- ■ 
nież i większych majątków: 4044 8—8

Obecnie są do wydz-dtzawienia dwa 
piękne pałace w okolicy 1 yowa, z mebla 
mi lub bez, o kilkunait i pokojach, z p. 
knym parkiem, ogrodem w-t aym i o- 
woconym, za trdzo przystępną cenę.

I  w s z e l k ą  . t a ż b ę  d w o ś s k f  
może biuro to pole ić.

KAROL KUHN *  Co. we WIEDf l IU,
Sttad Stępka■ tplatśt 6. w Zuettlhof, 

msia zaszczyt najuprzejmiej polecić, swoje wyroby, a  to:
PIÓ R A  ST A L O W E  i  TRZO NK A do p iór,

w znanej d o k ł a d n e j , n a j t r o s k l i w s z e j , w y  b o *  
r o w e l  j ą k o ż c i  i  n a j o b f i t s z y m  wyborze, mianowicie 
dla s s i y t k n  k a n c e l a r y j n e g o ,  k a n t o r o w e g o ,  

k a l l g r a f l e z n e g o , s z k o l n e g o ,  d o  p i s m a  
• r i e b ń e g e  i  r y s u n k o w e g o  a szczególnie 
pióra o c h r o n n e  co do kończyn, jakoteż ela- 

yczno :m zwracają ponownie nwagę, te  w
1 w in  ‘ó chriM tn la  P. T. Publioznośei od tak częste n a -  

z l a n o  w a n e g o  t o  w i ś n i ,  każde pudełk" naszych 
y  \  ; piór_ stalowych wewnątrz i lew nątn ja  ety*' 

^ ecJ« opatrzone ; it  ust. ą  zar,,n itrowaną 
ju rk ą  ochronną i  podpisom ffnny, i że gdzie 

tacowych nie ms; ły ró b  nie J  .  8471 1—4
TO slk i ikłaa wszelkiego * }  » a « t j  e k ,  r a d y -

a . t '  k r e j e s s 6 w .  l a k n  1 i n n y c h  p r z y b o r d w  z i s a r s k i c h .

P o r t e r  i R o s o l i s y
Ceny najtańsze tak na miarę jak i  w butelkach.

Sławne, * r  stkie tyn podobne wyrooy przewyższające, 
c. Ic. uprzywilejowane

Diece d rnm m , r e p l m a  l WentFlacji,
R . G E B U R T H A , c. k. adwor. maszynisty.

w e T i i e d n i n  V I I .  K a i  e r s t r a m e  N r .  7 1 ,
lo nabycia w następujących składach: 

n pp. Nikolana Mnndt, I. Brandst&tte 6. 
n .. Voli A Co., I. Operng se 6, 
n pp ' shard Mauoh, V Kolowratnng 12. 
u pi lees, Wolf A C

Zleoenia z- prowincji i 'atwiają się najspieszniej z. .ot aiem.
Bliż w objaśnienia podają ilustrowane cenniki- 36381 2—7

~ S uhuM S E *T e.-------
M urn.

-  jŁ B W Ó Ól

■ML 9 r  BIm u .
kwntson w (Mc. Sm BŁ‘ w s u -S łio  ty.

 atSttft sUZłiTsm

" ■ iła a isJ m

»

G)&ó j£ ie& (lu a ó
(S fw A ó t& iu d L fe)99

L e ś n i c z y
z 2 z letnią rssechstronną praktyką 
niższym egzaminem, tęgi myśliwy oraz 
ch m ie la rz  posiadając; uajcnln 
bniejsże świadectwa, poszukuje oicjsca. 
Łaskawe oferty uprasza poa adresą 
Stanisław Kozłowicz w Mikołajowie 
koło Stryja. 4016 1—2

Wielki transport WIN węgierskich 
natnralnyoh pierwszej jakoćcf strsyna 
skład win

K r o n i k a  i  M a k l e r a
ze rogatki Żółkiewską I. i03. 

('Zniesienie — Lwów] 
CENNIK.

W in a  s r ę g le r a k ie  b i a ł e .  
Zwykłe stołowe wina zacząwszy litr od 

0 ct. do 30 e t
bntelka Btn

He(. slaaer 32 et. 88 e t
,  zr. 1874 40 „ 46

Zielenisk 50 „ 60
B prima 6< 70

3zamorodner 8( , 95
,  z r 1872 90 i, 1.05

Tokajer 95 n U O
,  u .  ^872 1 pł.

Mi izlasz 70 ct. 80
stary 1 zł.

wiadro 
18 zł. 
20 
30 
35 
48 
65 
d

0

W in a  w e c i e .  Jk i csg / z  . n e .
bntelka litr* Wiżdro

Boudaj 40 et. 45 ct. 20 zł.
ErUner 45 , 60 „ 26 ,
Offuer 5° » 55 „ 28 „
Kańo .tze. 65 w "5 r7

„ st iry 90 ,
Stare wina Tok ijskf' j  w w butelkach 

z roki K 1 zł. 20 ot.
„ 1866 1 ZŁ 50 e t
. 1860 2 zŁ

359 ,2 zł. 39 ot. 
1854 8 zF

Mus kat lnnŁ..e stary bnteuca I ł.. 50 e t  
przy odbiorze zacząwszy on 50 bntelek 
10 pret. ibat przy tokaj skich starych od 

10 butelek 10 pret. rabat.
Na prowincję za pobraniom po‘_c. lnb 

kolejowem. 
tg  Jednocześnie miu>y zaszozyt 

P. T. nblieznośó uwiadomić jo kapn
iemy lab do sprzedaży w komis przyj- 
maj ty wszelkiego rodzaju starożytne 
rzeczy (Antiqne) jak porcelanę, bronzy, 
monety, obrazy itp.

Z pc ażarie>
6 - 1 0  K i  o ll_  i  K a ta ie r .

A io b j  • i a n o w n ,m  P . T .  o d M o rto m  n» p ro w in c j i  p o d ać  dogodnp sp o so b n o ść  n s b y -  
la  p ię k n y ch  i  a d p o w ic d n ich  p ra e d n io tó w  a a  m s ł .  p ie n ip d s e , a e s ta w iłe m  n& atępającc 

e rn p y . O k o lic c to W , i .  w a a y s tk o  to , coby a ię  n io  podobało , hędr.io n a p o w ró t p r u j ę t e ,  
d a j o d o s ta te c z n i  rę k o jm ię  o iz la e h e tn c m  a a ła tw ic o ia  zam ó w icó . M icna lcży  aa tam  n in ic j -dna. . . .  & b o. —   - _ I _ m .  .1.  t.  Z  ̂    — * - - . . .•*e eflosEefiie aamienia  ̂intereaio. 8 podobnemi praes inne firmy nailadowanemi wo własnym

Dla dziewcząt. Grupy. Dla chłopców.
G r u p a  « a  S  z ł .  |

; Naczynie kuchenne w pudełkn i S  
• 12 sztuk. x
[Piękna lalka mówiąca. $
\ Książka z 50 obrazkami, brd. oz. % 
; Jeż ziec welocypedowy, zabawny. 5  

# Ciekawa gra w cierpliwość. 
g P ara  pięknych podwiązek. • 
W 6 różnych taohwyc. przedmiotów.;

; Diabełek skakajęcy zabawny.

G r u p a  z a  S  z ł .
[ Piękna trwała trąbka z metalu, i 
: Piękna luążka z obrazkami dla:

f młodzieży.
Kręgehua z kręglami. 

x  Kompania umunlur. żełnierzy 
£  Zegarek z łańcnszkiem.
4  ? Jtny pistolet, odtylcówka.
5  Mocny wóz z końmi.
1 6 -ozm. zachwycaj, przedmiotów.

SYKOF
C H I N Y ‘ Ż E L A Z A

R R l H A U I s T  e t C le , Aptekarzy w Paryta,
8, ulica Vivienne.

Jest to najsilniejszy drodek tonlezny, Jaki posiada sztuka lokaroka, wzmacnia w yetorpus  
organizmy { zasila krew zubotałą. Zalecany przez naiz— koml tszjchJ zy, akntknjn przo-
cl biadacie*, w ycieńczeniu , nitregularnoiei periodycznych odpływów, zapobiegał—  
S altc - boleściom Żołądka którym kobiety zwnszcza tak często podlegają. Przykl 
się dó rozwoju organizmu młodych panienek, pobudza apetyt, ułatwia trawienie, przepił 
się dzieciom lymfatyeznym, powraca ciału SwieZodć i jędrnodc naturalną.

Dla unlknienia Uoznyoh f»łsżertw 1 naśladownictwa, Żądać aby stempel rządowy baaenzkl 
koloru iłebleskiego, stósownle do prawe z 26 Listopada 1873, marka fabryczna * eodpf 
ii U AULT et COMP. znajdowały się na jednej etykiecie.

Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTBYI.

G r a p a  z a  4  z ł .
Nader piękna efektowna lalka.
C ek gra dla własnego zatru

dnienia.
Dosk. portmonetka najl. gatnokn. 
Zupełua szkołę, składająca się z 

15 pięknych sztuk.
Książka r .rieln wzorkami do 

haczkowi uia i zi oż ii*.. 
Kompletuj teatr z lekoracjami 

i ngnraml.
Pyszny boszyk ią robótkL 
K< mpl. urządzenie 1 lo  szt.

n » poi»>V 12 Itt.
ziabawn. ,rs towarzyal 
FsrtepianBc staL / -  ńwiezroiś.
6 rosmait. zachwyt on nuiuotów. 
Bogata kolekcja dekoracji do po

wieszenia na drzewko i 12 św-ec.
MMMMMmmmmi
ss&ast

U r a p a  z a  A  s ł .
n Pysiny, dobrze nastr. fortep: 
a  Modny piękny wachlarz. 
v Kompletna szwalnia.

Doskonała portmonetka skórz. 
Eleg. p&peterja z nazwiskami.
Gra to»an . nader ciekawa.

S Pyszna torebka ręczna, 
g Z npehj garnitnr ozdobny.
0 Pyszna podnszeczka na igły.
Q Pyszna zup. urządz. kasetka toal. H 
S Pyszna modna chn't. jedwabnag 
0 naszyję. «
0 Urządzenie salonowe. Oj

Pysznie ubrana lalka 9j
__ Atlas szkolny z 8 ko’or. mapami qo 
0 całego .św atu. M

Welka kolekcja dekoracji nam 
drzewko ze świeczkami. SI

£E2BHffiSS5Z5EEHS2SSSS5ffia

G r a p a  s a  4  s ł .  ®
Kompl. urządzenie szkolne kła-j 

dające się I 12 piękn. sztuk. 
Muzyk, kołi 'rot z me 'laniką. 
Pyszne budownict' o z planami 
Znpełii) uzbrojenie żołnierskie. 
Nowa gra w dzwonki 
Aparat rysunkowy z .torami do ] 

ćwiczenia się.
Ciekawa gra towarzyska.
Piękna książka poucz, z obra* 
Dobrz) idąoy zegar z łańonizk 
Pełzająca gadzina.
Fizykalna gra kolorów 
Powszechny atlas z 8 mapami.
5 rosin. zSchwye. pfMdmlotów. 
Piąkaa T isi 
Bogata kolekcja dekoracji do po- H 

wieś. ua drzewko z- świcczk. “

G r a p a  s a  6  s ł .
I Aparat rysunkowy zprzłborami.
I Pyszne album: podróż około żwiata 
| w 60 kolor, obrarkach.
Telefon (lub telegraf domswy].

|Gra dzwonków o głos. ule bies 
Dało *id na 1 mile.

I Kompletne urządzenie tzkolne, 
j  skład, się z 12 sztuk.
□ Doskonały scezoryk o 2 ostrzach.
0 Ciekawa gra zatrudn. samego, 
g Garnitur guzików manizetowych 
0 i d) pA'koszulka, 
fl Lata’ ai, jzarod. z 50 obraz, mglis. 
gPapezesja z nazwiskami.
0 Gra towarzyska zajmnjąea. __ 
O Piękaa zabawka kem. do śmiechu. ,
3 Obfita kolekcja dekoracji na K i 

drzewko ze świeczkami. I
ŚSSZSZS HHSS SSSSB257SHS

We Lwowie do nabycia w aptekach pp. Piótrr Mikolueche r_  
i| J. Beis ra._______________________________________________________ '

!  J e d e n  m i l i o n !
A art w izytow ych , n ag łów k ów  lis to w y ch , k o p e r t  d r u k .
i t. p., może sobie l a Idy sporządzić h  ;two 1 bes kosztów , za 
pomocą naszych amerykańskich kaucznkowycb stemplow drakarskieb 
Cena fłącznie z elegancką zkatniką, p sznemi bryl. farbamr, (czarna, 

fioletowa, czerwona i t d.) ■ paczką pozłótki do 2 złr -50 ct 
Za tr w a io ić  r ęczy  s ię .

Niezawodnie najpraktyczniejszy pouaraiicK na 
■ p n in zd w%e i  J h o w y  H o k i  

1 . i  m e r i k a n i s c h c  K a u t s c h u k ^ T y p o g r ^ p h i e

3MS wo WiMmuf IV7 2L. i._s
“ ■ e  A u  ¥ i e f  h  o -  ~

I jr*r , i l e  Figara db poywrćenia ivy»  M m  bs
głowie i na brodzie Teh hnrwy aatnralnei.

P o a i r a  B a t t a  d e  a f id w le ń e a ła  o w y .
1, B o u l e y a r d  B o n a e - N o a r e l l e  w Paryża.
re Lwowie w apteoe p. Mlkdaache 1 w magazynach pp. Stenr- 

__________ żowskiego, Dzikowsldego I JahSk 140211 40 -m

Grapa za 1 zł.
dis fz-ect do 2 lat.

Piękna i dźwięczna zaba ika,' fi
gurka z kauczuku grająca, 
lalka pujac, t r  je  rozmaitych 
wier, ,tek, rjC iląi ch głos, 

balonik c gum' skrzynka z
muzyką.  -------

G-npy możemy stosownie do 
żądania po do . jlnycn cenach 
złużyć. Gr^^y dla doro łych ze
stawiamy wedłig podanej nam 
ceny kn adowolenin, jednakowoż 
dla łatwiejszego wyboru, nałoży 
posiadać ilustrowany cennik , 
który na żądanie przesyłamy 
gratis i franco.
■ f e .  Odprzedający przy odbio

rze najmniej 6 grup otrzymąją 
odpowiedni rabat.
12 ztuk świeczek na boże drzewko 

w rozm. kolorach 18 ct.
12 sztsk świeczek elektrjcz., tak 

że wszystkie świeczki na raz 
się zapalają i zadziwienie spra
wiają 36 ct.

12 sztuk lic ht rzykow 10 ct. 
Kolekcja rozmaitych ozdóbek 

a drzewko, najpiękniejszych 30, 
50, 80 c t , 1 złr. i 1.50.

Ciekawe zabawki
poruszające się sa pomocą pary 

dla Aeieci dorosłych.
M ai y a a  - a r o w a  i lo k n o b i l  w  

m a ł jc l  oa ia ra e l a n p e łn ie  1 d o k ła 
d n ie  w y k o n a n e , n io  n a r a io ja e e  n a  
n io b o a p io c ie d a tw o  a  w e n ty la m i b e a -  
p ie n n o m i,  S a tn k a  Et. t ,  4  i  5.

T a k a  aam a m o g a ea .p o rn aE ad  m ł* t ,  
p i ł ę ,  ln b  t a r ta k  w od  ■ 1 p . .  a a tn k n
Eł. 5 . 6 .50, 7.50.

K om p le tn e  p . e i l g i  k . le j* w «  e »iy- 
n am i do p o rn a iE n la  Ea pom ocą p a ry  
E ł. 10 i  15.

C a ło  p . e i a r l  k . l . J « « r -  J  P-.-yfEp- 
dem  a o fa ro w y m  do n a k rę c o n ia  a ł .
1 .50 , t.aO  i  3.50.

Ju k ! JTnx! J n x !
P ra o d m io ty  de im ie c k u  ( n a ja o w -  
w y ro b y  ko mi er, o e )  n a  p sd a r« n k i 

p o je d y n e ty m  osobom  k a id o fo  i t m  i 
w ie k a , p rsy d a jf .ee  s io  t a k i e  do z e s ta -  

t.°“ bo li- ^ y ^ o r  j e s t  ta k  d a le e e  
obfity , se  m ożem y sad o w o lić  k a id e  
ży c zen ie . S z tu k a  od c t .  ft do z t. -1®* 

.K a m p le tn e  z e s ta w ie n ie  tom  boli-  
u f to w n e m i i  m n io jsa e m i w y frsn e m l, 
^0 , 100. 200, 3u0 s z tu k  p«  to ,20, 30 i wyżej.

A paraty obrzów  mgllstyeh,
n a d . r  p o e lp g a ię e e  i  o; ikaw e aabaw y 
d la  y c h l  a ta ry e h . A p a ra t su p e łn y  
n In » p » , o a k ła m i o p ty e sn e m i i  6  i ko - Ur. •b/OEkami ą». |.*0, t.80, *.50,
3.50, i  5. a toaow itio  do w ie lk o śc i.

Za opakowanie nie się nie liesy.
aamćwfAV.raY.bł; Pwyi.^ k 4.  ^  ^  -P™.e. .1, o w .eo... |

PowyśoEo artykały ttEjdokta- loj wykoaaa ,  u >yeia jodynie

w wielki ar magazynie „zum Lieblingu
w e W le ń ^ n , 9 6 . P ra ter stra sse  99.

T ś f i t u
p a n a  C t r o n l t  ( u n l o r  w  P a r y ż u *

Ulica St. Apolllne Nr. 12.
ZUPA Ł, łLECANA , — Tipioka.Braiylijgkb, czysta i naturalna jest po

karmem smacznym i po: jrwnym, zdrowym i wzmacniającym dla chorych, po
siada własności hygieniczne uznane i potwierdzone od dawna, ale nie ms 
produktu służącego do pożywienia człowieka, któryby podlegał liczniejszym 
fałszerstwom. P. Payen sławny chemik, członek Instytutu francuskiego w 
swej nozonej rozprawie o p ok arm ach  do sp ożyw an ia  p ra 
lu d z i u żyw an ych  tak ckreśla własności Tapioki czystej i naturalnej, 
które ją wyróżniają, od Tapioki sztucznej: PrąwdeiwaTapioka braeyUjsk 
asysta i  naturalna w ntceem nie psuje 'ynamniej smaku * eapachu 
.■osołu, cmi mleka. Tapioka zaś podrabiana zmienia t psuje smak p ły 
nów, robi je nieprzyjemnemi. 3417 2 -2 6

Kupujący, którzy żądać będą aby na każdej paczce znajdowały się cechy 
prawdziwej' i czystej Tapióki i Groult, unikną fałszerstwa i oszukaństwa 

“Yłau w< Lwowie w aptece K. Krzyżanowskiego i Piotra Bikolasćh*.

K i e d y  b i e d a  n t t j w i ę k t i M t  
p o m o c  H o e k a  n a j b l i ć s a a .

Słowa wyrzeczone przez nzdrowionego.
W yleczen ie  organ ów  od d ech ow ych  1 p o ży w ien ia , 
znpclm cgo o b ezw ła d n ien ia  za  p om ocą  o ży c ia  praw 
dziw ych Miodowych Środków p ożyw n ych  J a n a  HofTa

Do c. i .  nadwornego dostawcy wielu książąt Europy, pana 
Jana Hoffa, c k. radcy, posiadacza złotego krzyża t korbną, ka
walera wysnkica orderow praskich i niemieckich, we Wiednia, 
fab ry k a : Grabenhnf 2, skład fabryczny: Stadt Grabcu, Brknnor- 
strarse  8 .

Bo/lin 1880. Z ukontentowaniem muszę panu wyznać, ż 
spożywanie pań kiego piwa zdrowii 1 ekstaktn złowego nratow rłe 
mi życie. Cierpiałam dłngi czas us żołądek, s t tn  mego zdrowia 
pi g ,r ,z a ł  się, w końcu nie m głem nic jadać, gdyś spożyte potrawy 
musiałam oddawać, racitam wszelką nadzieję i przygotował n 
się do ćwierci.

W tym stanie przypomni iłam sobie, że używałam ze skutki 
pańtk e piwo zdrowia z ekstraktu słodowego. Zaesęłam je zatai 
zażywać, i poosntam zaaeane polepszenie się moich sił. Wymioty 
mtały, siły żywotne, które prawie zniknęły, odżyły napowrót, 
megłam i inne spożywać potrawy, a bole usta: iły z k*«dym dniem..

Trzy tygodnie uż] tm p ińsk ie  piwo ćbdóWne a poi ĵs wy
zdrowiałam zupełni*.

Gotowa je stan tak n*tnycu jakoteż pląemnyeh dać objafnlio, 
aseby panu tern bodaj w części stac się wdzięczną za nratows"lt 
zdrowia mego. Upraszam o przysłanie mi 28 flaszek piwa zdrowia 
i 5 woreczków cukierków słodowych.

Wdowa KNOBLOCH, Wieuerstrasio 29.
Majestaty Europy, uczeni świata, tuazież niezliczona 

ilość osób z publiczności, podniosły preparaty  sławno Jur 
loff: de szczytn środków leszniozo-pożywnych i niyw ali na  osia 

bienio or .auiż v cierpieniach żołądka, spodnich ez" si Małą 
w o!erplwiaoh piersi i płuc, na nledokre wność, bladaczYę, hem*- 
■oidy i zafl gmienie z najlepszym skutkiem.

Wysokie zdania: Wilhelm I., cesarz Niemfee: aPański n»j- 
pięKniąjszy ekstrakt słodowy®. Franciszek Józef, eeitrz Ansti 1 
„Chętnie pana odszeiególuiaa". Któl saski „Błogoczyncio dli 
matki królowej*. Król Danii: „Dostrzegłem skutków ' ząeyel 
Wielki książę Meckltnburg Schwarin: ^Kejo Uznanie*. Wysocy lo- 
ti.r*j, Tajni radcy: Dr. Franke, Dr. Gr&f* itp. w Berlinie, Dr. 
Gracichstadten we Wiedniu, Dr. Jauchoy w Pet*r*burgu, Dr; Pietia 
Sante w Paryżu i wiele tysięcy innyek lekarz] 01' siadeżają :ię, ś 
Hoffa preparaty słodowe są nader wyborną dyetstyką, 8588.1 4 

EZE8TBOGA: Nslośy żądać tylko prawdziwycn Jrna Hoffa 
preparatów słodowych, opatrzonych w e. k. sądzie handlowyz >lr 
Arstro-Węgier zaprotokołowaną marką ochronną (portret wyaalazey). 
Nloprawdziwe wyroby nie zawieraj ą w sobie pierwiastków *.iół te
rn: ych i mo?ą według zdania lekarzy być szkodliwemi'. (Prawdzi 1 
Jana Hofta piersiowa cukierki słodowe są opako™-"e w niebłejd 
.apier. Niżej wartości 2 złr. nie wysyła się. <

Główny skład we _ieowii u Zyg. Rackera, J. Beise* *pi ;. Karola B *ł-
łi a, I Binmenfelda, W. Marizółkiewicza, Jana Kleina; tuiej w Zo~hnii 
J. Mich ii», Brody; Grttnipann, Wit- 1 raki, Idsska, Kirlak apt Csemi.
W Solichowski, Ign. h hniroh. J ic. Tabakar, A Bayer, Jarosie "a El-
.enberz, W. Rohm apt Yimpoluny f osiński I Turczmński; KraL J. Tran
czyń-’ Jan Janiga, iler, A. siedlecki, Redyk, Wiśniew i ,  £ . 8t ik
mar W. fenz na Katimier :u, ent. p. „złotym orłem4. Kołomyja: J. R< iń- 
uki i ip.; Sntci R. Jakabowiki, W. Filipek apt.; Krsemysl-. M. EosłOW- 
łri, M LfUg. U. Nahlikapt; Podhajce: S t  Karzykiewicz apt; Sses-ne: Schait-

1 111 ityllits apfe.y 11. T| aiUoLZj . AL. iUUIDDUU apt.; AUHUII1 JUvUIU| “ •
Aleksie**’' ’ , Suesawa obi apteki; Tarnopol: F. Jamrngflewics, L. Fleil h- 
mann apt. Tarrnw: W. MfilJner i sp.; Zaleszczyki: H. Sternlieb.

ff
I

I

YTydawe* i atładaiejaU J. Dobrzański i K. Gromau.
msm

Odpowiedzialny redaktor J. Dobrzański. Z drukarni „Gaz. Nar.“ pod zarządem A. Skerla,


